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generał grecki, skazany zo· 
stał za udział w powstaniu 

~aocznle na śmierć. 

~,~ ojna włosko -abisyńska nieun·kniona 
Trąn~porty wojenne z Włoch do Afryki codziennie odpływają.-Qro
madzenie wojsk wl.9skich nad grani.cą Abisynji.-Tajna mo.bilizacja 

w Abisynji.-C~dzoziemcy~instruktorami w·ojsk abisyńskich 
. Addi~ A~eb~, 11 maja . .w ?dpowi~dzi na te przygotowania, j syńo7ycy są wciągani do wojska i ćwi- poważ.n~e ni~pokoić rząd brytyjs~ł. -

Zatarg nuędzy Ab1syn1ą 1 Włochanu Abisynia czym gwałtowne zakupy amu· czem. WczoraJ pod3ęta zostata konsultacJa po-
w ostatnich dniach, bardzo się zaostrzył nicji i broni w Europie. Do Addis AbeJ?y I W Abisynii jest wielu europejskich między Francją a Wielka. Brvtanją -co 
tak, że zachodzi obawa, ·Że zbrojny kon- zjeżdżają się agenci wszystkich fabryk ; instruktorów wojskowych i służą tu nie ! do tego, jak konfliktowi zaradzić. Amba 
flikt wybuchnie lada chwila. broni, zaofiarowując natychmiastową ~ oficjalnie. Doiradcami sztabowymi cesa-

1 

sador francuski w Londynie konferował 
Z Włoch, prawie codziennie odpły- dostawę. W całym kraju jest nastrój te· ·i' rza Abisynii są oficerowie angielscy. długo z Foreign Office, a ambasador 

wają nowe oddziały wojsk i robotników go rodzaju, jakby wojna już się rozp1)- l Według przewidywań, woina wybuch brytyjski w Paryżu zjawił sie na Quai 
do Afryki. Nad granicą Abisynii i wło.3· częła. Pomimo, że mobilizacja powszech nie w ciągu najbliższych tygodni. 1 de Orsay. Oba rzą,dy rozważają spra· 
kiego Somali, gromadzone są wojska na jeszcze nie została ogłoszon·a, to j~d-1 Londyn, 11 maja. (PAT). I wę zwrócenia się do Mussoliniego, ce-
włoskie. nak odbywa się tajna mobilizacja. Abi- Konflikt włosko - abisyński zaczyna . Iem sldonienia go do unikania zaostrze-
\-::;~~:-;::~~~~-~ x~;c~x:'~,X; _..,..;::--.;o:~~ nia konfliktu. „„ ... „ ............ „ 
2 8 milj. zl. na Pożycz ~Inwestycyjną Pierwsza konl1r1ncia 

ministra Lavala z min. Beckiem subskrybowało społeczeństwo do wczorajszego wieczoru.-
. P • k k ł d • k · Warszawa, 11 maja. ozycz 8 po ry 3 Z 08 Wyz ą (Pat)_ Minister Laval po przy1eź-

Warszawa, 11 maja. Osoby i firmy, które zadeJdarował'1 zdołały pożyczki subskrybować -~ mo·' dzie do Warszawy, z~ożył dziś wiecz~ 
W dniu wczorai~zym · minął termin pożyc;:kę, a jednak ze względów techni· gą uskutecznić jeszcze dodatkową wpła· ministrowi Beckowi wtzytę, podczas kto 

subskrypcjj Pożyczki Inwestycyjnej. - cznyc.h, jak np. subskrypcja zbiorowa, tę pierwszej raty do dnia 16 maja włąc:;. rej odbyła się pierwsza rozmowa mię· 
W dniu wczorajszym ministerstwo skar- wymiana pdcinków Pożyczki Narod0wej nie, po porozumieniu z właściwą placóv. dzy obu ministrami. 
bu otrzymało meldunki ze wszy.<> tkich przele1vy Pożyczki Narodowei i Ł. d 'lie ą <>ubskrypcyj:qą. 
s tron krajt wy~okości ~u „.ktyo w - ,70;:.',ij) ,.:Xx;COOOO":n)~~cc~~=-=ccc'""7'~~~X.'!lcccncoooc ' :'OOCX' Bezdomna zasłabłaJ 
nych kwot. Jak się okazu1e, wedle po- s • „ z• t s t } k • • 1• 
bieżnych danych, subskrybo~ano ogó· m1erc IO y no a s 1e1 na o lCY 
łem 238.647.400 zł. Z sumy te1 zadekla- ' Lódź 11 maja· 
~owano obl~g.acj~mi Pożyczki N~ro_dowej I która targnęła się na życie, po tragicznej śmierci narzeczo- (gr) Nocy ubiegłej z~aleziono ·nie-
~1;1mę 63 milionow złotych, tak ze go- nego w dniu ślubu przytomną starszą kobiete na chodniku 
towką subskrybowano 185.671.4(0 zł.--- .. , . · .1 . I B t k'e 0 n nku zawezwano Po o-Pożyczka Inwestycyjna preliminLiwana Lodz, 11 maja. I wol~ła, by k~tastrof.a n~stąp1 a. y.r ~1esz a ~c I ~ . .l':-y · . g 
została na sumę 150 mil jonów zł., tak że (gr} Wczoraj donieśliśmy o przewie- f k~mu .. Przewidywania meszczęshwe1 m~t tov.; 1 ~ mieJskie. Dyzurny leka~z. 1Przy-
została ona· pokryta ze znaczną nadwyż . zieniu ofiary tragedii miłosnej, Ziuty Sno i k~, kto;a był.a .na wy~ącznem uti:zymanm wroc1t. sta!uszkę. do przytomn~sci. ?ka· 
ką. · Należy zaznaczyć, że wymieniona po I talskiej-Messmanowej ze szpitala w Ra· b1e?ne1 mamkir.zystk1, a o~ecme pozo- zata się mą Agmeszka John. hcząca lat 
wy·żej suma subskrypcji 238.647.400 zł.! dogoszezu do jej mies-zkania prywatnego staie bez ś~odk~w .utrzymania - meste· 85, bezdomna. . . . 
nie jest ostateczna. Dalsze meldunki na-1 Przeniesienie desperatki nastąpiło na żą ty sprawdziły się i to zbyt prędko. Chorą, która rpadta z wvcie6czema 
pływać będą jeszcze w ciągu dnia dzi- j danie matb, która widząc, iż nie było .. Stan chorei, o.d c~wil~ umi~szczenia i głodu, przewieziono do zbiorni miej-
sicjszego. już nadziei utrzymania Ziuty przy życiu, I 1e1 w dom!-1, z ka~dą chwilą .się pogar· ski ej. 

. szał. Trucizna działała powoli, lecz pe· 

Ko~~ Il austriacki w szp ~talu dla wariatów :t:i:;ch~a;::;~z::z;lr:zllw~0ń~:::~:: ~ ' · .~ " J niszczyła cały organizm. One!!daj nie-
ZOStał osadzony dzi~ki machinacjom swoich ziaciów szczęśliwa ?ziewczv~a straciła zupełni~ 

. . . 'I przytomnośc. Nastąp1ła czkawka, kt6reJ 
. W1ed~11, 11 maia. lekarzy, którzy nakazali osadzenie kon- tak obawiano się od pierwszej chwili. 

N1~zwylde por~sz~m.e wvwolalo w sula w domu dla umystowo - chorych. Pod wieczór, było już widoczne, że go· 
Aust rJI nagle zrnkn1 ęc1e generalnego Na skutek wczesnej interwencji dziny jej życia są policzone-Ziuta Sno-
konsula te go ·państwa dr. Pawła ttohe- władz dr. ttohenaua wypuszczono z te- talska umarła. 
na u, prze.b ywającego stale w Medio- go przymusowego aresztu. Okazalo się Pogrzeb odbędzie się w niedzielę, t.j. 
lan ie. Jak się potem okazało. został on przytem, że jest on zupełnie normalny. akurat po dwuch tygodniach od dnia 
osadzony \ \! tamtejszym zakładzie dla W sprawie tej wszczęły wtadze docho-J wyznaczenia ślubu z równie tragicznie 
umysłowo - chory ch. Dr. ttohenau jest dzenie. zmarłym Messma.nem. 
wydawcą w ielu czasopism miedzy inne-

3 osoby zatrute 
nieśwle2ym pokarmem 

Lódź, 11 maja. 
(gr) W domu przy UJ!. Kilińskiego 12 

ulegli w mieszkaniu wlasnem masowe
mu otruciu nieświeżym pokarmem: 
Perla Weinfold, 38-lletnia szwaczka, 
córka jej, 18-letnia .Ela i 12-letni Icek. 

Lekarz po przepłukaniu chorym żo
łądka, pozostawił ich pod opiiką sąsia
dów. 

mi „Nowej .Europy". Jest on znaną oso-I • 
bistością na terenie międzynarodowym. 82 letnia 
derami za rozmaite prace społeczne i po staruszka zgin~la w Łodzi przyczem zostat odznaczony wielu or-1 • 

~iJTc~~ne przez \\' icle państw europej- Nazywa się Katarzyna Loch I cierpi na zanik -pa· 
Jak się okazuie, na osadzenie gene- • • R d • k • • • • d ' 11 d • 

ratnego konsula w domu obłakanycb m~ęc1.- O ZlD8 SZU 8 J0J JUZ O ·SZ0SC IU Dl . 
wpł~nęli dwaj jeg~ zi~ci?wie. którym J Lódź, 11 maja. mczo zaginionej. . znała drogi do swoich dzieci. 
zalez.ało. n~ poz~y~1u s1e 1 ubez.~łas~o-1 (gr) w domu przy ul. Piwnej 6 za- Natychmiast po skonstatowaniu, iż Następne·go dnia po zaginięciu. a więc 
wolmemu ich tescia. Sorowadzth om 3

1 

mieszkuje rodzina Lochów. Naistarszym staruszka rrzepadat be'z wieści powla- w poniedziałek, widziała Lochową ja-
-._ członkiem rodziny jest 82-letnia Kata- domiono policję, która wszczeła ener- kaś sąsiadka na ulicy Wólczańskiej, -

+ j rzyna. W:•z. z nią zamieszkuie jeszcze gi:zne dochod2em3. PorozumiaTic: sie przypuszczata jednak, iż. staruszka jest •1 1 kilkoro dzieci. lC szpit~dam1, pog0tJwiam1. domam1 no- w drodze do swoJeJ córki. AJ ! W ubiegłą niedzielę przybył do swej degowemr oraz domami starców. wszt:- Zrozpaczona rodzina szuka ipo uli-

1
, matki p. Loch, przyczem k. orzYstając z c17ie ta ~arna odpow1edź-L0chowa j~st .:a.:h mi~sta zabląkane.i. Posiukiwania , 

o godz. 3-ej po południu uka- pięknej i słonecznej pogody, poszedł ze im nieznana. trwają Już • s.ześć dni, nie zdotano jednak 
że się specjalne staruszką na spacer. W okolicy ul. Piw- Nalehłoby zaznaczyć, że Lochowa natrafić na jej ślad i jest rzecza zasta

zawierające p e lną tnb e !~ 6-g~ 
dnia IV-ej kRasy Lot.c1i1 
Państwowej 

nej znajduje się mała polanka, gdzie na cierpiała ostatnio na zanik parnieci. Nie nawiającą, gdzie staruszka sypia i kto 
sto1icu usadowiona została Lochowa. pamięta gdzie mieszka i jak sie nazywa. ją żywi. 

I 
Gdy po · upływie kilkunastu minm Nie jest ró\vnież rzeczą wykluczoną, że Prawdopodobnie węoruje IDO okoli-

sy :1 p,1wr6ci: na miejsce. SP13~rzeS?;1 z przy pierwszej sposobności IPoda na- cach Łodzi i szuka sweg-o mieszkania 
1 n r z cra~ en i em , że :natki tar;i nie była. --f zwisko swego pierwszego meia , Cie- gdzie z,najd'owata się pod czuta opieką 
· f~rzpoczdy si~ p ,;~; zukjwa11i : 1. Trwaj'.; ! chanowskiego, a może i nawet oanie(t- rodziny . l one do dnia ·dzisiejszego jednak do chwi , skie. Staruszka ostatnio nie ooznawała I Nie jest również wykluczone. jż · pa-

;WWati&WllliJ'l••••••Fii!l&*#B~-•'*'li!MB·••-llii!:; obecnei nie natralióno na ślad tajem 0 
1 Już naibłiższe1w otoczenia i zuoelnie nie ; dla ofiara fakiegoś WYiPadku.„ 



.. .... -· .. 

Str. t !!!!!!!!~!!!!!!~~!'!.!~~~~~~~ , 11.V Nr. 131 

WOLNA TRYBUNA p· I . h" d klll !:,łt::~~~:l:;r:~=-~~:.: isto et ęstatniego sułtana 10 .. us 1ego 
nie nie fest przecież dowodem głębokich uczuć, A t.; · k · 1 , •~ · b... A tt „ ał.Ka gdyż człowiek, który kocha prawdziwie powi- . rma .7 WOJS napo eonsn.IC.1•' - łł. ąiuze ~ marsz 
n.1e_n .umie~ !lię zdobyć na duż.y ~sn~k, a. nawet! Saksoni·i.-Rewolwery w kształcie torebek ... 
posw1ęcen1e dla dobra sw0Je1 uw1elb1ane1. Mam • 
wrażenie, że Pana znajoma nie byłaby zbythlo i Prymitywna broń z cza ÓW "d'' nie zn ano jeszcze r~chwycona tem, gdyby Pana promocJ.a okazła l ·' „::I 7 ; .i „ · . 
s1.ę pod ~nakiem zapytania: Myślę też ~e Pan sauil nowoczesnych sposobow usm1ercan1a .•• 
me będz1e chciał się w JeJ oczach poniżyć i ok•· 
zać małowartościowym. Należy obecnie przy- I (z) Ludzie pasjonują się najrozma- go rodzaju broń. Posiada on między ino. broni palnej,, należącej do marszałka Sak 
si4ść fałdów i wyrzec się przyjemności wspól-: itszemi zbiorami, poczynając od niewin- nerni broń, którą posługiwali się Fran· sonii, który tak był zachwycony· tą zdo• 
nych spacerów na rzecz obowiązku. Tem przy- nych kolekcyj motyli,· aż do imponują- cuzi pod Waterloo, Anglicy pod Blan· byczą, że nie rozstawał się z nią nigdy 
iemniejszc i miłe będą spacery latem po speł- ' cych zbiorów broni. heim, Turcy pod Akrą, Rosjanie pod Ba· Obok leży ozdobiony srebrem i zto-
nleniu swoich obowiązków,„. j W!aścicielem takiej kolekcji jest mie łakławą i Niemcy pod Ypres. tem pistolet króla angielskiego Jerzego 

„X -- 27" w TOMASZOWIE MAZ. List Pa- ,szk~mec Londynu, łienry Garrod, który Garrod chętnie demonstruje przed IV, wówczas jeszcze księcia Walji, oraz 
ni otrzymałam, ale nie wiem o Jaką odpowiedź . posiada zbiór najciekawszych okazów, amatorami swe zbiory, wśród których pistolet ostatniego sułtana hinduskiego 
Pani chodzi. Opisała ml Pani Jedno ze zdarzeń pochodzących z wszystkich wieków i I nie brak cennych okazów historycznych., Tłppu Sahiba, który zginął w 1797 roku 
swego życia nie dodaJąc żadnych uwag, ani nlę 1 należących do różnych narodów. Od I Posiada on m. in. tak zwaną „Amu· pod Serłngapatamem. 
prosząc o wskazówki. Postaram się wobec tego : 1906 roku Garrod kolekcjonuje wszelkie zettę", jeden z pierwszych egzemplarzy, Garrod interesuje się wyłącznie broa 
napisać Pani co ~ tern wszystkiem myślę. Prze I 0000000 · .;>(;~; · nią palną. Kin~ż.al jap.oń ski, wiszą.~y. na 
dewszystklem więc nie mogę Pani doradzać: K · ~k • honorowem i;nteJscu. jego kolekcn, Jest 
małżaństwa z człowiekiem, którego Part! mało 1 rwifi•••~ Hi~ ~ o snrca moz'"'YZDY jednocześnie pistoletem, a w jękojęś-
ina l ni~ kocha. Dodale Pani Jednak szybko za- 1 l.:.ti W U W U · U Jl li li U &ł · ciach szabel. artyleryjskich ukryte są re• 

_, strz~że_me, że wogóle ule wyJdzie Pani zamąt 1 Płomienna Włoszka odgryzła- nos swej rywalce.- Tragi- lwolwery. . · . . 
z m1łosci. Nie wiem czy to Już jest Pani takie : kom!czny n • d d Fł tł Bardzo hczne eksponaty teJ ponure] 
stanowcze zdanie, ale Jeżeli tak, to wówczas,, li"' ro ces prze są em we orenc. . kolekcji stanowią wymowne świadectwo 
należy sobie dobrać męża pod Innym kątem Przed paru tygodniami rozegrat się ·!Pragnąc się jednocześnie z kimś podzie- burzliwego i niespokojnego życia, jakie 
widzenia. Musi mieć bowiem inne zupełnie za-! prz~d sądem we f'lorencji proces, który lić swem wielkiem szczęściem, opowie„ prowadzili nasi przodkowie. Tak naprz. 
l~ty ' za które Jeżeli nie możnll go kochać ~ to i obfitował w ~ragikomiczne momenty. I działa młodej krawcowej o swym ro- ' wśród zbiorów tych znajduje się pisto· 
trzeba przynajmniej szanować. A czy rnaJomy, 1 ~to l?rzed sędzią . s~anęfy dwie mtod~ mansie. · . · l~t pod postacią torebki, jako obrona prze 
którego Pani ostatnio poznała zasługuje na to.fmewiasty, straszh.w1e poturb?wane. ktoł Młoda . krawcowa naraz zbladła. c1w bandytom szosowym. P.asy skórzane 
ażeby go szanować _ na to tylko może odpo-I re spoza zapuchn!ętych P?w1ek. spogl.~- Czyż być może? A. więc je) Atri10 ją z przymo.cowanemi stylu p1stoletamł st~ 
wiedzieć Pani 1 Jel rodzina, która· go również ·~ił~ na slbie z 111esamow1tą nieuaw1s- I z~radz~? Krew ~d~rzyła w ży!ach pł?- nowłły ochronę prz~.ciwko ,„dusicielom 
zna. W każdym razie niech Pani uie decyduje 1· ą · . . . · . 1 m1enneJ Włoszki 1 nie namyslając się londydJskłm, • grasu1ącym za dawnych 
pochopnie. Małżeństwo _ to kwestia bardzo Jak Się okazuJe. Bmnka M~ca_rron! j dł~go, rzuciła się z dzikint okrztkłem czasów w stohcy brytyjskiej. „Qusłciele„ 

· poważna i dlatego trzeba się dobrze zastanowić p~zna;a. pewnego Ji:i~ w pa1:1rn Jak1egos .
1 

wściekłości ·na przyjaciółkę. · cl nap.adali. na samotnych przechod_nłów 
zanim się poweźmie decyzję. PlZY~·?Jnego m~o?zienca, ky)rf .WY\yarł • Arrigo zjawil się w mieszkaniu kraw stył?t 1 dusili ich przy pomocy specJalnef 

. na meJ osza~am1aiące wrazenie. Juz pot. . {> • • 1 • • d pęth. . PAN z. z. w CHOR.ZOWIE. Sprawa o ktoreJ paru dn·iach bi'edna 1 . . coweJ w -momvnc1e zupe1me meo po Df t ' lb . , k 
P . . . . . . . ' UL1ewczyn:i me mo- · d · dl · b' u· , · uga s rze a chins a spoczywa spo an pisze me 1est nowa 1 odpowiedme orgam- gla sobie wyobraz'ć ż . b . 1 wie mm a s1e Ie. Jrzawszy, co się k . . b k t t I 
zacJe przedsięwzięły Już kroki zmierzaJące do Adonisa Mfodzi s~acei-cia l'ez pię ~ne~o święci, chciał umknąć, lecz było już za- b0 J

1
r1e 0 0 a1!, 0

4
.m
0

a ycbzn16ego reRwo w
1
eru, 

unormowania tych stosunków. żony dobrze za· tie księiyca wymien·ao_wa 1 ~H-~Y swibe- późno. Młodzieniec został zatrzymany 0 cztokn~go n.\_ . na
1
. 0 . w.. eV:'o w6e1• b. 1 1 • i ' 1 Jąc m1ęuzy so ą przez jedną z walczących w której rem a 1m pos1ug1wa I się p1erws1 sp • ra la ącyc I mężow będą !'edukowane, usuwani I gorące zaklęcia i ptomienne pocałunki. I . ' . . cześnł gangsterzy amerykańscy C'eka-

- z posad będą również emeryci 1 ci wszyscy, Mijal.:y dnie i tygodnie. Pewnego ra-l·Z tJ n~em p~zn~t Estellę, ~wą pic:~ną ko- wy okaz stanowią dwie kulki· li~iane 
dla których posada nie jest Jedynem źródłem zu postanowiła B;anka , „. . chankę gdyz .miała strasz.iwie zń1ekształ . lk ś . , . g 
utrzymania. OcŻywiście zwrócona będzie uwa· '1

1 

ukochanym na zab~ wę . potJsc zes1wotdm ! coną twarz i„. odgryziony koniuszek no- wiet ° Cl ~;>mażranczy pierwsze „gra-. . . . . ' I w ym ce u z e I' sa · na y ręczne u ywane Jeszcze za cza-
ga 1 :1a tych, ktorzy p1ast11Ją po 2, 3 lub wlęcel I cydowała sobie uszyć piękną wieczora- • E . · . . . . sów pochodów' ,krzyżowych • 

. r ·, maląc z tego tytułu nadmierne dochody., wą suknię. Kupita materiału i zaniosła . p1l.og .teJ smutn~J ~1st~rji ro.zegrał . . . 
• r, · T';rna zatem nie i est nowa, gdyż taka al\· ; go do swej scrctecznej iwzyjaciółki, rol się w .sąc1~1e. Obyd~ne mew1asty. nie. pom Saracem na~;t!11ah kule te t. zw. 

ci::i ;'.(is tała luż przedslęwzi~ta i nawet n;i tefe-; sząc, by ta uszy fa jej bałovr .:;i toal:tę. ! nąc, ,ze. p1ę~ny A~m;o ,P!~yczy.mł się ~o „og~e~ lgreckim I obrzucał' niemi nie• 
n!c Łodzi za~.tosowana. M'imowicie fódzk;ł mnm!!MMMl!o2lc..~~;~erw.~llla . ich p1zyJazm. 1 pokal,eczema przy1ac e a~ . . , . . 

• • • 1 . • - . . .. • 1 JedneJ z nh;:h pragną go Jednoczesnie za- Garród me Jest spec1alnym amatorem 
Ub~z.91cczal~m Społeczna przepro":adza!ąc re- i ferii każde racTykafnc · pó~unięcre 11a1>otylrn rfa : trzymać dla -siebie. Sędzia b ł w bardzo spółczesnej broni. Cała jego kolekcja za 
dukci:, w pierwszym r,zędzie udzieliła wypo- I· pewne przeszkody. w kazdym ~azie organiz.a· i przykrem potnieniu, us!łuj~c napróżno wiera zaledwie 30 eksponatów, które 
wlcdz~a wszystkim męz7tkom. " , cle społeczne nie ~rzeraziły się tern zJaw1s· ' pogodzić ,bydwie powajśnione przyja- „nadają się do użytku" w doble obecnej. 

Kazda akcJa posiada 1ednak pewne „ale . W 1 klem i w dalszym ciągu prowadzą agitacje w ciótki które poprzysięgły sobie niena- Większe znaczenie posiadają dla niego 
tym wyrrndl<.u mężatki zgłosiły chęć separacil z j tym kierunku, starając się Jednocześnie zai11tc- wiść do grobowej deski przedmioty, posiadające swą wartość 
mężem zamiast utraty posady. Jak widać za· resować czynnild miarodajne. i • historyczną. 

1,cej niż miłość ~i:!~::::~a 
Napisał specjalnie dla "Expressu" Andrzej Żański -

7 

amerykańskiego filmu ma przyjąć po- miennych róż i na tern też zliikwtdował l sadę stenotypistki, lub otworzyć tanią swoją znajomość z dumną arystokratką. 

l 
garkuchnię dla po. dupad1łych książąt i Wkrótce potem otrzymał pierwszo-
baronów. rzędne stanow~sko w Ameryce, gdzie 

D'umna panna · wstrząsnęła się • Nie, dzięki ulepszeniom, dokonanym przez 
1! raczej śmierć, aniżeli podobne alterna· siebie w dziedzinie wytapiania rudy że-
tywy ! iaznej, w niedlugim czasie zrobił .kolo· I - Nie zostaje mi nic innego, jaik salny majątek. 
wyjść zamąż: i to natychmiast - po- -Czy nie byłam wówczas trochę 
wiedziała niemal głośno. , krótkowzroczna? - zastanawiał się 

Nie była już · najpierwszej młodości. lstym roku życia, byla tragiczną ruiną Pospiesznie jęła przyt>ominać sobie '.Rita, myśląc z melancholją o stertach 
Na ·r, y wato się, że ma lat dwadzieścia kobiety - jakżeż niepodobnej do tej listę swoich adoratorów. Lista ta była dolarów odpalonego amanta. 
pięć. w rzeczywistości jednak by ta o dwudziestoletniej dziewczyny, która dosyć długa, lecz · - niestety - mocno Powoli prze1d oczyma jej snuł się sze 
t-rzy lata starsza, chyli, że feralna trzy-i przy by ta pod szare . niebo Polslki z kra- już z.dekompletowana. · reg ty1ch, którzy ją kochali. 
d.fr.; :~tka wisiala jeJ nad karkiem. iny kolorowych toread9rów i kwitną- Najdawniejszych jej wielbicieli nie qto z mgły p~zeszłości spoglądai.ą 

PiQkna, · bogata. spadkobierczyni 1 cych g~anatów. , . . . . , można już brać pod uwagę: otrzymaw· na mą oczy Ludwika. Był dobrym m1-
świe~nej tradycji i na~wiska, dymnie I ~N1ediugo. zgasme. I moJa. p1ęknos~ szy od pięknej panny kosza1 pożenili łyt? chłopcem, ~ecz cóż ~ tego; nie gr~t 
przyJmowa!a hołdy męzczyzn. Zad en 

1
-. ?Pr~ytammal~ s?'b1.e hrabianka - I się i _ aczkolwiek Rita ni·e wierzyła, am w g~lfa, .am ~ tenmsa, ~ o. jeździe 

z nich nie'był jej godny. Ten miał pięk \ktoz wowczas ozem się z.e mną? że tak mogło być _ żyli szczęśliwie konnej me 1!Jiał z1elone~o po1ęc1a .. 
ne nazwisko. lecz byt biedny, drugi _._ Potok, obramo~any .biatym lodem, w małżeńskiem stad:le. Oto Dyzio, lekkomyslny, pusty Dy
bog-a ty jak Krezus _ pochodził z par- l szemrał m~noto;ime. Nie. dognasz spo- _ Gd>ytbym nie była tak lekko- zio, nałogo~ karciarz .i alkoholik, któ„ 
wenjuszowskiej rodziny. Inny był za wrotem. fah, .ktora sp0tko1na stąd ode- myślna w stosunku a.o Artura! _ west· rego znalezmno wreszcie z. przestrze~o
stary, tamten nie dość piękny, inny ~zła.. ~1e dopę9z!sz spowrotem oddala- chnęła Rita. nem s.ercem w je~o garsonierze, obwie: 
wreszcie trochę za głupi. J·ąceJ się. mlodosc1. . . Artur ~dzawicz, syn fabrY'cznego szoneJ pornograficznemi akwarelami 

1 t k k . d . h d t łirabianka zadumata się Jeszcze bar- majstra ze Śląska, był ładnym i wy- francu.sk1ch malarzy. . 
. · ~ . , az ,emu ze sw01~ a ora. o- dziej. . kształconym chłopcem. Politechnikę ~ <?to baron Waldemar. , ~1edzl na 

row . miała co,s do. zarzuc:ma, oczeku1~c Gdyby była przynajmniej bogatą! slkończył z odznaczeniem i, mimo mło- komu Jalk pos1 ~g odlany ze sp1zu. ~a 
na swego krplew1cza, ~toryb.Y. pod kaz- Wielkim posagiem możnaby uzupełnić <lego wieku, zajmował pierwszorzę.dne twarz rzymski.ego senatora ~ s,erce w1~.r 
dym względem odpowiadat JeJ wymo- niejedno. Ztoto przykrywa nawet nie stanowisko kierownicze w jednej z naj- ne niby. bo~ater ~tarogreok1eJ tragedn. 
gom. !ak~e ust~rki~ jc:ik. tych k~lka zmarszczek, większych krajowych odlewni żelaza. Lecz cóz: biedny Jest przytem jak mysz 
. Ale królewicz ńie znalazł się - a Jakie czaią się JeJ w kącrkach oczu. Lecz . . . . : kościelna! 

tymczasem przechodzące lata nadwąt- cóż'? Dowiedziała się oto, że stoi nad Mtody mzY_mer byt w meJ zakocha- Nie, a:czkolwiek Waldemar czeka na 
li!y nieco jej urodę, tak ongiś świeżą i brzegiem bankructwa. ny po uszy, ~ 1 jej se:ce biło trochę 1!1°C ią w dalszym ciągu, nie jest to zbawca, 
niezrównaną. A jeśli wierzyciele zmówią się ra- · meJ, s~oro silne ramiona. Artura o~eJ~O 11 któryby m6gl ją teraz wydobyć z o-

Pod oczyma ukazały się pie·rwsze, zem i zechcą wystawić patac jej ojca z w~ty Ją wpół przy dtw1ękach w1edenM presji. · 
g:orliwie najrozmaitszemi zabiegami ko.- przyleglemi dobrami ~a licytację_? Cóż skiego w~lczyik~. . . Książę Henryk, najsympatyczniejszy 
smetycznemi zacierane zmarszczki. wtedy pocznie ona, piękna hrabianka o Kto :vie, Jaki obr?t wziąłby 1~h sezo na świecie birbant i hulaka, ile razy ją 
Ciało jej nie bylo już truk posągowo i rękach delikatnych, stworzonych jeno nowy flirt, g;dyby me fakt, i~ Rit.a do- spotka, tyle razy całuje <l'łoń jej bardzo 
jędrne i piękne jak przedtem. j do zrywania· róż - i to róż bez cierni? ! wie·działa .się o niezb~t ~l~mewaiąc~m I długo, prawiąc przytem komplementy, 

Jeszcze parę lat a z urodą jej będzie Czy wraz ze zniedołężniałym ojcem pochodzemu swego wielbiciela.. . . godne rok01kowego kawalera z dworu 
koniec. Wiedziała' dobrze, że nie nale- 1 osiąść ma w mieście, .gniotąc s~ę w I .~o ochłodził? . zn:iiejsca jeJ ~ap~ł. L~d~i1k.a XV: L.ecz książę .Henryk. nie 
ży do tych typów kobiet których pięk- ! dwuch - trzech nędznych pokoikach, . Prozno młody mzymer starał się ·Ją ozem się z mą mgdy„. MaJąc potęznie 
n ość konserwuje się długo. Takie og- 1 egzystując jak mieszczlka, lub też, włó- ! skyu.szyć dowodami najszczersz~j mi- nadszarpniętą fortune. szuka bogatej 
niste brunetki, jak ol'la. przekwitają już ; cząc się z pa.łacu . do ~atacu, żyć na łosc1.. Panna pozos,tała chłodna. I twar- 1 panny, któraby na n_?~O po.złociła je~~ 
po trzydziestce. Rita pamięta ta dosko- 1 łasce bogatszy~h Krewmaków, t?le~o- 1 da, mby marmuro\v Y posąl{. . 1 zszarzałą koronę ks1ąz~c:i, i dodała ieJ 
nale swoją matkę, wytworną marki~ę I wana jako komeczne zło? A moze Jak : .. -. Trud-no! - p~my~lał. wreszcie nowego blasku. 
hiszpańską, która umierając w czterdz1e 1 zbankrutowana arystokratka ze złego mzymer. Przesłał JeJ w1elk1 kosz pło· 

; 
J 

(Dalszy ciąg jutro) 

' 
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. Sensacyjhy rórrta.ns , współczesny 

~ „ Ma111sa1 dla „Ex1trass11u - .lerzq Bak 
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STRESZCZENIE POCZATKU POWIESCI. - Proszę tak nie mówić .... Pani wąt Lecz gdy usta ich znowu zwarty się złą partję„. Każda z nas byłaby :;zczęśli 

; tJanka Fronczakówna, młoda, niezwykle uro- pi o mojej miłości?„. Jakie _p_anł mam w żarliwym pocałunku, rozległ się plusk wa na twojem miejscu„. Nie koc:1asz go? 
dzjwa dziewczyna iest pomywaczką w nocnym dać dowody?„. Czy- pani .nie •Wystarczy ,„ - Wiosło! ~ . krzyknęła ·po raz drugi - Sama nie wiem„. To bardzo dziw 

Ploakr~a· iuta'n'Acelbrzaytrows", mgadszkiaechwystęp0uie taJem
1
nicJza ta bezsennie spędŻona noc?„. wyrywając ·się z jego ob-jęć. - Wracaj- ny człowiek.„ Ale dobry„. I bardzo zdol 

- " rzegorz u- I . . l t . d . . d . . T b d . lk" • . 
lita". On Jest synem kamerdynera, ona _ hra- - Ja ~1e. spa am . eJ ~ocy ... __., o - my JUZ o miasta„. • ny:·· o ar zo -..y1e_ 1 um~s1 orgamza-
bi;anką. Julitą Krasnowską. Hanka kor.ha się parta powazme, przymykaJąc oczy. Grzegorz nic nie cdparl. Byt zlj'. cyJny ... W tak krotk1m czasie zyskał sta 
potajemnie ~ pięknym tancerzu, lecz on nie - Dlaczego?.„ -=- zapytał, nachyla- . Tym razem pocałunek jej miał posmak 1nowisko szefa działu sprzedaży w kon-
zwrpaca na mą .uwagi. . jąc się nad nią i wyczekując odpowiedzi.! piołunu... ! cernie chemika!ji... To przecie bardzo 

ewnego wieczoru Julita wśród tatica pada N" . N' , I i . 1 d b · , · d 
nagle na lśniącą posadzkę. Jakiś mężczyzna - ie wiem„. 1e mogę spac pod-, - - - - - - - - - - O rze o mi:n swia czy.. . . 
w,e fraku podbiegi do· nieruchomo leżącei tao- czas tych upalnych nocy ... Marzyły mi' Do miasta. wrócili około drugiej. Grze l - No, me wychwalaJ go JU?. tak bar
cer~i .. przyłożył ucho do obnażoni~J pier:;I t o- się dzikie, fantastyczne przygody„ . . gorz odwiózł ją do hotelu, w którym dzo„. Wiemy, że go kochasz„. - prze-
z~a1m!1, _że tancerka nie żyje. Na jej ramie- Chciałabym podróżować ... Zwiedzać da I mieszkała. i rwała Hilda. 
mu widn~al krwawy znak w. ksz~alc_ie trójkąta. lekie kraje„. Spala mnie żądza przygód.' _:_ Kiedy się zobaczymy? - zapytał i - W takim razie lepiej wiecie niż ja 
Przybyły lekarz sądowy stw1erdz1!, ze tancerka w· . d, . .1, . k . . . d , . . , , · • · tt k B · · 
żyta Jeszcze w chwili gdy bada! lą Jegomość - 1ęc Je zmy razem„. - szepnął sc1s aJąc JeJ ton n& pozegname. ,- rozesm1a1a się an a. - o Ja Jeszcze 
w~ fraku. Szukano io po oalym lokalu, lecz jej do ucha. j . - Proszę do mnie zadzwonić„. -'.nie jestem pewna, czy kocham go na~ 
tajemniczy „lekarz" znikł bez śladu. Roześmiała się głośno. 1 odparta z obiecującym uśmieszkiem. \prawdę„ . 
.. Grzegor~ Lubow, .wezw~ny _do martwej, - Głuptasek z pana„. Muszę do-i Schylit głowę. Widział jej jasną su- - To przekonasz się po ślubie„. - : 

ui:za':"sz:Y Ją be~ ~as~1. stw1.er~z1I ku. swemu prawdy z pana się śmiać„. lknię, znikającą w chłodnym, kamiennym zażartowała Janka. - Jabym się nie wa 
w1eJk1ernu prze razem u, ze to me 1est Julita Kra- Dl ? t ł · h li I h ł · h T p · · · · · t t k' 
sn1nvska, iego partnerka. lecz nieznana kobieta. - B ac.ze_go: ,-'. zatpy a _uraz~.my.. f a Ju„.d ł d k . , . I da al.an~ c. WJ I„ .. oml]aJą~, z.e Jes , aódl 
:::)a~sze badania lekarskie wykazały, że niezna- - P pan mow1 s raszme narwnie„. I ag a wesz a o swego po OJU, sc1ą z o ny 1 cieszy się powazamem wsr 
!orna tancerka została w podstępny sposób za. Nie jak mężczyzna ... Czy p.an zdaje sd- gnęła kapelusz i położyła się na kanapie '. naszych szefów, jest jeszcze pozatem 
mordowana: . . . bie sprawę z tego, ile takie podróże mu-! . -: Zmęczyłam się„. - rzekła do po- 1przecie bardzo przystojny ... 

' N~dkomis~rz L~sicki, pro~adząrr śled~two szą kosztować?„. Przecie' nie pojedzie ;kojowej, która przyszła zapytać, czy! - Owszem„. - zgodziła się z tern 
w1te1 sprawie, .sta1e wobec w.erozwqzalneJ za- t · kl J 1 , • b' · z k d lfi'ld p · · t h 
g.adkt Grzeg.orz zez n al, że Julita :<rasnowska.) pan ze i:rmą rze~1ą asą„. a marzę_ o„.

1 
cz~gos me , potrze. uJe. - a wa rans I a. - . rzypom11. m1 roc ę pewnego 

i~st , ·spadkobierczynią wielkiej fortuny, pozo- ,komforcie„. O b1alyc..h, cudownych Jach zeJdę na doł ·na obiad„. 1 artystę filmowego, w którym kochałam 
sta~Jon'e.i przez. jej olea, .. hrabier:o Krnsnow-1· tach„. O nocach, spędzanych w 'luksu.so-1. Pokojowa wyszła. W chwilę potem' się beznadziejnie.„ Nie będź głupia, ttan
s~~ego, któ~:Y zg1:1ąl w Ros11. ~raz z żom1. Pie- wych hotelach francuskich i włoskich„. ł zadzwonił telefon. Jagda leniwym ru- ka i trzymaj się gu mocno„. Chociaż 
mądte, zlozone w banku 1'.llJła ma otrzyma~ O ł · t h 1 · h n: · z · h , · ł l h k i · · · · · tak · , · 
w myśl tesłamentu z chwilą ukończenia dwu-j z oc1~ yc P azac n,": nJv1erze„. re-t c em sc1ą~ę a. s uc aw ę. 1 mam wraze~1e! ze ?n cię 1 me op~s~1. 
tlziestu lat, a więc za dwa lata. Hrabia Kra- sztą, daJmy temu spokoJ„. Szkoda o temr Dzwoml W1rchow. 1Patrzy w c1eb1e, Jak w tęczę... Juz Ja 
sno"'ski p.r.zed śmiercią wręczy.I testament ojcn'lmówić„. Po co rozjątrzać krwa. w.e .r.any?. - łiallo!. .. Dzień dobry„. Co slychać'mam dobry wzrok na takie rzeczy„. Ob 
G;:_~e!:!?~za .. a _ ponieważ ~tary Lubow nie może Grzegorz zwiesił smutnie głowę. Zdal· - Wracam z wycieczki. .. - odpo- ' serwuję was, gdy on czasem przychodzi 
się luz. ~aki~im sprawami zaimować ~e względu wał sobie sprawę z tego źe walka o te 'wiedziała tym samym zmęczonym gło- · do naszego działu„. 
na swoi w;ek, przeto sprawę tę u1ąl w ::<we j · k _ k b" t b d . ' ., . . l . I i N' 1 , l K · d 
rece miody Grzegorz. . p1ę ną .o 1e ę - ę z1.e c1ęzka, a e me sem. · - 1e p ee g upstw„. az ą z was 

Nad ranem policja odm1lazla prawdziwą Ju- . przypuszczał, że tyle będ~łe ppzeszkód I · - Więc przyszedł? - zapytał Wir-' mogłoby spotkać to „wielkie" ~zczęście. 
lit~ Krasnowską, kt?ra w stanie nawpólprzy- ! do zwalczenia ... Gdyby mu _ci złoc.zyńcy chow. - A widzisz, że jednak nie spotkało 
tomnym leżała z.a rn1as~em .. Ju~it~ potwi~rdzila,lnie zabrali 5.000 złotych„. Ale czy to wyj - A jakże.„ Myślał, że czekam na - westchnęła ciężko łiilda. 
~~ iest sp~dkob1er~zy111<1,.. w1elk1ei fortuny, lecz starczyłoby? . ciebie„. Przyjaciółki zatrzymały się przed 
Jednocześnie oska rzy/a urzegorza o to, że on M · t d . , 1. k . T · d · , · lk ' h · 
!a.~ wla~nie wywiózł za mia~to. chcąc zagarną~ oze na .Y z1en, . ~czą~ _s r?mnie„. - o z~'.1,c~y, ze al s1~ ztapac?.„ . wie im, szarym_ gmac em, _wyglądaJą-
Jl!f maiątek. Grzegt>rz je-it zdumiony tett\i ze- · A··potem ?„. Nie„. Ta:1ne klYb1ety; Jak Ja-g --_,_. -Oczywrsc1e„. - Stało -s1ą tak, Jak 1cym zzewnątrz Jak olbrzymia fabryka. 
Z.f!.a.ł:ii,am! _ f tw:ier.izi, że to l<ła~s:wo: Na::<t~p-~da_, wymagają w.iełu, wiellł tysięcy.„ ~ . przypus.zczaliśmy„. Podsłuchał naszą : By.ła to .zaledwie część wielkiego kon--
!10ge dl1ia ~ul_ita · cohtęł.a r::e~n.ania1 kon:ip.11Q":1'il.u-: --.ii 'A' Wi'reflow1 .:..I..."zapytat nagle ~ w-oiunG!>zh;-rozrn6'W~r i -chciat "Się~ dlziś.-im 1cernu ·, - chemicznego, nałeżą<.'ego do 
Ją.,e Qrzegorza flurnacząc się przyw1dze01am1 C · , · · · · ·· d ć · 1 

• • d · · ·d , dl · 1 t · k • k' · k · 1· 6 
i herwawą cho~r,bą. . I zy on rowmez me r:poze a pam tego meezme - owie zlec, aczego ty mme aus nac o-w1os 1eJ grupy apita 1st w 

W. .drodze tio-vrntnel do domu Grzegorz nat- szczęścia? , . kochasz, a ja ciebie nie„. I Gdy weszły do wielkiej, chłodnej sie 
knąr śie · na taiemniczrgo „lekarza", którego - O nim niech pan nie mówi„. Wirchow roześmiał się swym ochry 1 ni, zegar, wiszący pod schodami wskazy 
chce odda~ w ręc_e. Jl~licii .. !ecz dowiaduie ~ii; - Dlaczego?„. - nowa fala podej- płym głosem. lwał dziesięć minut po dziewicitej. 
0~ rr.adk 0 !11 1sarza Lis1C kieg~. iz rzeko.mym zbr'Jd- rzeń wstrząsnęła nim do głębi - Dla- - Doskonale - rzekł zadowolony - A widzisz? - szepnęła Janka 
n1nzem Je~t prokurator Piotr Czyb1rski. . . · . . · . , . . . . _ „.. . . . · · . ' , . ' 

w domu Grzegorz zostaje llst. w którym czego me wolno m1 o mm mów1c?„. --'- Zaraz zakomumkuJę to Krzew1ck1emu : SzturchaJąc łiankę - Zdązyłabys Jesz-
anonif!lowy auto~. ~azy'waiąc sie?ie „Rober.tern", C~cę "'.'iedzi~ć wszystko.„ · B1agam niech ł Bądź zdrowa i pilnuj go d_obr~e... . I cze zje~ć śniadanie: . , 
u!11aw1: się z mm na s1óstą wieczór w 1arze m1 pam powie„. - Serwus„. - odpow1edz1ała oboJęt 1 Wozny wydał 1m blankiety, na któ-
.//aThy · 

0 
„ . d . . ż d Milczała. Leżała spokojnie, skąpana nym tonem, wieszając słuchawkę. I rych zapisały swą obecność, poczem 

- am rzegorz -uow1a uie się, e za mor o- , bi k h ł , · k. I p · ł · 1 · · · · • k · d · h t • kl l · 
wana na dancingu kobieta nazywa się Marta w as ac s onca,_ P?~ągowo p1ę na. ' rze_c1ągnę a się e_n1w1e 1 z1ewnę1a„. I az a z m~ o rzyma1a uczy ( od sweJ 
Wild. a taieJllniczy „lekarz". znany w świecie . Grz~gor~ gtadz~ł JeJ w~osy, spływa- \Yre~zc1e w~tała, wyc1ągn~ła .z szafy nie szafy, gdzie przechowywane były rze
pjzestępcówpod przydomkiem „Goryl", był jej Jące bumem1 lokami nc;. szyJę. b1eską suknię, przebrała się 1 zeszła na czy, noszone przez czas pracy. ttanka 
k'o,chanklem: Robert me chce wymienić swego W pewnej chwili chwycił ją ponow-1 dół, do sali res.tauracyjnej.. wciągnęła czarny, długi fartuch, włosy 
nazwiska .. lecz ofiar~Je Grzeg~rzowl s\Vą porn1.1c nię w swe objęcia i przytulił mocno dol A Grzegorz w tym czasie myślał: schowała pod takieg:lż koloru czepek 
w !prawkie wykkrycia .zbr?dnki.arHzy. k h d. siebie ... Nie broniła się.„ · - Miłość to jednak piękna rzecz. a zamiast pantofli z obcasami włożył~ 

- · ,c, roz azu o rutne1 ciot 1 an a wyc o :z:1 I I na no · · kk' f'l , 
samąż za starego zwyrodnialca, Filipa Batożka, ' R d i I 96 gi ~llę .ie, 1 CO~~ pa~tofle, ,W. kt~ 
który znę~a się nad nią i maltretuje w straszli· oz z a rych mozna się było shzgac na lsrnąceJ 
ily sposób. Batożek, pozostający w stosunkach 

1 

~ • 4 I ~ ~ ~ posadzce . 
• tajem~iczą . or~anizacją „K~wawy Trójkąt", „o 81~ 8a0 o ~ n OD N„ ~ Tak przebrana weszła cichutko na 
1tarał się ongiś o względy Julity, która !!o od· 't "'t • • •• · lk 1 d · 1 , · · 
'rąciła. Teraz: nawiązał z nią stosunki i spoty~ I N . d . b h l" . . . . I wie ą. s~ ę, prze zie oną przegtodkam1. 
k,al się z _ nią w swej flarsonierze. a J~ neJ. z o_cznyc . u 1c W~edma, - Dobrze, dobrze.„ ~piesz się„.. W kazdeJ przegródce siedział już ktoś 

.Jedyny przyjaciel Hanki, Andrzej Fronczak, w ma~eJ cukierence, ~!e~ziały dwie. mro . Oby~wie ~staty, rzu~1ły na taler~ na na wysokiem krześle bez oparcia i liczył, 
u~ier~. pozo~tawiai.ąc Or~egorzo~i ~wói. p~-1 de dztewczyny, . - POP!JąJąc w . pośpiechu łezność i w.yb1egły na uhcę. W drzw1ach,sprawdzał, pakował... 
1wętn.1~'. . ~ kt°:ry~ 1est opisana taiemmca zyc1a I herbatę. . . , . . wysoka dziewczyna za~ołała: ttanka pracowała w oddziale farb. 
ft•rigcr. 

1 
d d t 

1 
d d Była godzma ósma „zrana. Ostatnie dm· - Patrz!... Tam biegnie ttanka!... 1 Sprawdzała więc przysyłane próbki se 

mu, !~zc~g~~z d~~d~/ szgfe~up~d g';~:b: re!oiw~: lata darzyły jeszcze świat słońcem i cie Ja~. s~ę, S?iesz~!... Biedna!. .. Nie zje już gregowata kolekcje wzorów, poró\~ny- _ 
ru zahłera mu pamiętnik. płem. dz1s1aJ smadama!... lwała kolory„. Praca ta wymagała cią-

0,J.Zeg~:irz w~az ~ Robertem udają si,ę n!" P?" . W cu~ierni panował wielki gwar. ' łianka p.rzywitała się z przyjaciółka- . gł ej uwagi i natężenia umysłu. 
szuk1wanie tai~mnic~eg_o auta, _Przebieraią się Zbierały Się_ tam tlumy pracownic eks- mi. Popra wita berecik na ślicznej główce O d · · · · . . 
fako monterzy 1 zna1du1ą pos7.uk1waną maszynę d' t k . b" 1. ~t k · h ' . . . • . I k z1ew1ąteJ zamykały Się drzwi w1el 
n podwórzu pałacu niejakiego Krze•· 'ckiego. pe .Jen e I IU~a IS e ! mog.ą~yc za lll-

1 
l przeJrzata Się W USter U. kiej sali i nikt już nie śmiał wchodzić. 

Tymczasem Robert uwięzi! !okala Krzewłc- Ską opłatą spozyć .dwie bułki z masłem - Zaspałam - rzekła, ledwo dy- G d 1 b . . 
kiego (Tomasr::a) i ucharakteryzował się, upa- L szynką i popić herbatą. . sząc. - Nie wiem nawet jak wyglądam! h ospo arz~m. sa 1

• ył młody Niemiec 
dabniając się do niego, poczem zaiął Jego miel· Dwie młode dziewczyny; siedzące - Jak zwykle - ślicznie ... - od- ~ c bytlryd cKh, tswiSd~udJą~ych o.;zkacł~ -
sec w pa,lacu. · przy oknie, spieszył'y się również do parła z serdecznym uśmiechem Hilda .eo a • , ran z: . ie ział na podwyzsze 

Pewne1 nocy Robe:t wra~ 'f Grzeg?rzem pracy !wysoka brunetka _ T b ś t l ' mu w koncu sah 1 obserwował wszystkie 
otworzył kasę, w które} odna1du1e pamiętnik . . - . y y nawe w a- pracownice 
Fronczaka, Jedna była wysoka o krwistych mię- chmanach pięknie wyglądała„. Taką już ,· . . 
.. Ob;ai ~ięc. zaczynają_ czytać sk~apliwie} do· sistych ·wargach i wydatn;ym biuście, 'masz szczęśliwą urodę... Gdy kt?raś z mch podnosiła ~męczo-
w1adu1ą się, ze Hanka 1est prawdziwą hnb1anką druga bardziej subtelna O niemal filigra-1 - Żartujesz„. - odrzekła łianka ną głowę I .wy~rostowywała zg;1ętę ple-
Krasnowską. no h k t łt h b' · · · 'ólk J k ' cy, by spoJrzec na przeciwległe mury 

Jednakże Hanka znikła w tajemniczy sposób wyc . sz a ·. ac · . . _ _ I IOr~c mzszą J?~ZYJac1. ę, an ę, pod . t l'k · · 1 ł . . . ' 
f · Ofzegorz mimo energicznych poszukiwań nie - Spiesz się, bo JUZ ósma;.~. ; nale- 1 ram1ę. - Chodźcie, panienki prędzej, bo ~a ~ 0 ~ u JdeJ roz ekg~ Księ n~ezwło~zryie 
ltłoze iei odszukać. gala wysoka .. - Jeżeli się dziś ·sp:óźnimy, dostaniemy lanie... ys re ny zwone 1 rantz oznaJm1ał · 

Ab~ ~o odciągnąć o~ tych poszukiwań, to nas pewnie wyrzucą„. ; I - A :śniadanie? - zdziwiła się Hilda przez wewnęt:O)'.' telefon. . 
Krzew1ck1 podsuwa. mu p1ę~ną tanc~rkę, Jagdę _ Nie bój się, moja droga„. _ od- , _ Pal licho!... Nie jestem głodna!.../ - T~raz me Jest pora na odpoczynek 
Młodecką która spotyka się z nim podczas l · 'órk · d .. . d k , Ch d, . 1 M . k . Proszę się zabrać do roboty -
wspólnego wystQpu w filharmonii. par a przy1ac1 a, · opuaJąc o onca o zc1e„„ amy Jeszcze awal drogi! T t . tt k ··· . 

Po występie Jagda nagle znikła. Zrozpaczo- ~erbatę. -. Hanka z~wsze nam dopomo- Przyjaci~łki przys~ieszyty kroku ... czt;- 0 de~ an. a starała. się. przez 
ny Grzegorz wychodzi na ulicę i tam zaczepia ze ... Ona me pozwoli nam krzywdy zro- Szty we tróJkę, trzymaJąc się pod ramię ry. go zm~ az do P?!udmoweJ przer 
go skrzypek Wichrow, który zaciąga go do bić... ·_ - Słuchaj, ttanko.„ - rzekła Hilda wy am razu me podnos1c głowy. 
swego pałacyku. . . . . - Jesteś glupia jak gęś!... ttanka sa stawiając najdłuższe kroki. - Kiedy jut . Co P~~ien cza~ otwierały się wiel-

Grzegor~ stale się. tam _m?mowolnym świad- ma może wylecieć jak z procy!... Dziwię nareszcie pobierzecie się? kie drzwi I na specJalnym torze, przecho 
klem czułei sceny m1łosne1. · · · · · · 1 J . 1. · ó 1 łi k · · · dzącym pr e 1 · · d · ł ó 

Zairzaf przez lekko uchylone drzwi i serce się, ze JeJ Jeszcze mema„„ eze 1 się sp an a zarum1emta się zlekka.... . z z sa ę, WJez za w z z no-
zamarlo mu z bólu. To była Jagda Mlodecka.„ : źni, tak samo ją wyleją jak każdą inną„.1 - Z kim miatabym się pobraÓ ... w~m1 go!ow~mi tabrykatami, które tu-
.. N.astępne~o dnia wy_brał się z nią na prze-) - Ale przecie jej narzeczony jest - zapytała cicho. taJ, na t~J sali'. przybie~ały kształt goto-
JazdRzkę łodzią pto sta~ie.. t t .

1 
ś . 

1

. szefem sprzedaży„. To wielka figura„. I - Nie bujaj nas„. - wtrącila Janka wy do uzytku 1 wysłama w daleki świat. 
ozmowa po oczy a się na ema mi 0 ci, Qn. konferuje . z samym panem dyrekto~ tWszyscy .. wiedzą, że. szef działu sprze- i (D, ) · . ł J ł 

. te.in.~. daży kocha się w tobie.„ Zrobiłabyś nie 8 Szy C ąg ll ro~ 
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Zielona 2-4 

DZiś premiera I 
Najwspanialsza komed)a rumowa 

W roli glównej: najmilsza gwiazda filmowa FRANCISZKA OAAL, Hans Ja ray, Feliks Bressart, Hans Richter I 
Otto Walburg. - Wosoly splot zabawnych nieporozumień. - Smiech - Radość. - Werwa! 

NADPROGRAM! Wesoła groteska kol01"0wa p. t.: TRZY MALE SWINl(I, aktualności PAT-Krajowe i zagraniczne. 

Ceny miejsc: I seans - 50 i 54, następne - 54, 85 i zl. 1.09. Pocz. o godz. 4-ej w soboty i niedziele o godz. 12-ej. 

MKrifiż" ~m:r;~-c~A R~ A m::-ERLA 
'' w rol. EugenJUSZ Bodo, Rer1, Michał Znicz, Żelichowska I Brodniewicz 
u Listopada16 (Konstantynowska) gł. u roli t.tł JOSE MOJICA 

OSTATrtlE 2 DNIJ Anons! Następny program „Pieśń Kozaka w • 
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!liqlu d~irń pro.:~su „flrólo" pod~ieD1nei Lodsi 

KRYMINALNE SPRAWY „SLEPE60 MAKSA" 
Teroryz(•wał wiele osób, zapewniając sobie przy załatwianiu 

najrozDlaitszych spraw wysokie honorarjum 
C . . ~~d~, 11 m~ja.. dek ten nie mógł się należycie wy~łowić sąd polubowny. Przed rozpatrzeniem' więcej to samo, że „Skpy Maks" groził 

oraz ba~dz1eJ sen:)a„yJny stc.Je ~!~ sprowadzono przysięgłego tłumacza. sprawy „Slepy Maks" powiedział tak do Cukierowi rewolwerem i ie go vohił. 
proces ~rzec!wko „Slcpe~u f"\akso:v1 · . Swiadek Najdat:-Przyszedł do mnie Złotowskiego: I z zezn_an św1ad~ów d?W1~du3cmy .się o Jakiś pan i powiedział, że się nazywa -- Zabiłem cztowieka, pan wie kim n· kl k b. ·a 
szerok!m zakresie . d~Jałail oskar~on~- Bornstein. Ja zrobiłem zdziwi0ną minę jestem, ale na życie mojego syna przy- IBZ\VY a om 1nac1 
~~Jr~~~iit~:1 c~pecJahstą Rw załadtw1ł1amuł i oświadczyłem,. że go nie znam. Wów- ! sięgam, że będę po pańskiej stronie i zmu szantatowo-terorystyczna 

Y spraw. o~~o z ma czas on kazał m1 dowiedzieć się na mie- szę Lichtenberga do zapłacenia panu pie 
żonków, .wstrzymywał eksm1sJe, inkaso-, ście kim jest. No dobrze, ';>C'Wicdziałem, ! niędzy. I Charakterystyc.ma jest sprawa z 
wał naleznoścł, pośredniczył w sprawac~ a czego. pan ~taściwie ,;hce? \Ntedy I _ Co miałem zrobić, proszę wyso-' Kłą~e~ i K_o~c~yńs~lm. Świadek Kor
handloi wych, a ~~wet karał titrz~wnamt I Bornstem wy Jął protest weksla, na 1300 . kiego sądu - mówi świadek Złotowski. · czyn~k1 wyJasma, , u zo~tat wezwany 
za „n es!osow,ne zachowar.le się pod- zł„ wystawionego przeze mnie firmie _ wyroki leżały u mnie od 1923 roku i do bmra „Obrona·, gdzie Maks Born· 
czas posie~en sądu polubowneg~! j ,,~ilva!s" przy ul. Srebrzyl'lskiej 2-4 i po nic. Zgodziłem się. Wyrok zapadł za-; stei~ oświadczył mu, i7 ma do egzekwo· 

O~zyw1st.a przy te!Il wszy8tk.1em za- v.:1edziat, zebym natychmiast ;nu dal pie- ocznie. w tedy podchodzę do „Slepego; wama od mego. kwotę 1200. złotych za 
pewmał sobie wysokie honorarJ'um, a mądze. Ja się. bardzo przestraszyłem i Maksa" i pytam się: . we~sel, wystawiony przez mego na zle-
systemem, którym .ope!O'~va~ był zwy- dal.em B.ornst~mowi !OJ zł{)tych. Born- _Jak pan postanowił? ceme Kłąb~. . -
kły te~?r· Na ~źw1ęk 1m1ema „Slepego stem wziął pieniądze i przyrzekł, że _ Panu się nic nie należy. Po dlug1c_h pertraktacJach sJJr~wa zo-
Ma~sa . truchleh wszyscy. ~aks Bor~- przez dwa lata da mi spokój. Jednak nie _ Jakto nic? Przecie~ ja mam wy- I stała zał~!w1o~a w te:1 spos~b. ~e „Sle· 
stein, który podczas p~ocesu k1lkakrotme dotrzymał przyrzeczet1ia i po pót roku rok? 1 PY Maks wziął od Korczynskiego za· 
zaznaczył, ze przezwisk.o „Slepy Maks". przy~tał do !Ilni~ lu~z:, którzy kazali mi Na to „Slepy Maks'':_ Niech pan bę-1 mła~t 1500 zł.otych tylko .175: ale i~dno· 
Jes~ d~a niego naJ~łększą obelgą, pr~y I pr~7Jść na Sienkiewicza de biura „Obro- dzie zadowolony, że Lichtenbergowi nie I ~zesni~ zmusił go d~ nap1sama do Kłąba 
kazdeJ spos.obnośc1, ~dy. tylko chodziło na . należą się pieniądze vd pana! I hstu, ze został pob1~y Pr.zez lud1ł „~Je~ 
o wywolame odpow1edmego efektu, o- I ~ . . . . . pego Maksa". W konca listu Korczy!1sk1 
św;a<kz.ał: J '·UdZ„IB k " .::iwiadek wyJaśma na~.tepm~. z_e za zaznaczył, iż kieruje ~.prawę do proku-

- .Ja Jestem „Slepy Maks·•. Zabiłem . „u Z SZ JO• U f na~ową. ".~lef!ego. Ma~sa udał się do ; ratora. . 
cłowieka i nie ukarano mule za to! u jd anu rozbić bi reJ~nta 1 powiedział, ~e .gtów~y. ~ul?er-, „Slepy Maks" chc:al tym sposobem 

Była to zwykła formułka, stały i sku p y ą p me e arb!ter, Maks Born~tem Jest .n~cpismien- i uwolnić się od Kłąba, który .w obawie 
te~zny system. Potwierdzają to zgodnie . W ~alszym ci_ągu św~ade~ wy)aśn!a, ·nb\ dlatego wyrok Jego powmien zostaa. i pr~ed odpowie~zi~lt10śchi za nasianie Ju
wszy~-:-y świadkowie or:l<tgajqcy się co- ~e w m1ędzy.czas1e dow1edz1at się kim , 0 a ~ny. . . I dz1 na Korczynsk1ego, nie powinien się 
prawda z wyjawiani~m pewnych szcze- Jest Bornste~n i obawiają<.: si<; pobicia 1 Lich!enberg, .sk.fad~Jąc~ ze7;nama po już domagać ~wych .n1leżności. . 
gó'.t':w na obecnym pmcesie , ale zezna- poszedł do bm~a „Slepcgo Maksa'·; I tyn; świadku:. 0.swiaclfz:, .2 ~ \\ yrok zo~ 1 . Jako drugi w teJ sprn.vne zeznaJe 
nl

·a 1 tó ych ot k· l· . 1 - Bornstem znowu zacząt mO\"l.Ć 0 stai rzeczyw1scie oba.m.y 1 ze Złotowski swładek Kłąb• r. r zapr o .1 nvane są w a {- . · 1 
•• t i· t · h • · b" ł d · ' tach ~ledztwa. ~roteśc1e_, że nie może dtużei .:zekt.i.ć, bo eraz ~o 1~Y UJe <.: oc '· 0 iera 0 mego - Słyszałem, że istnieje biuro ,.Obro 

'Wczorajszy dzleń procesu obejmowai\ firm~ „S1I_vars" dopo.mina si,ę zapłaceni~ l wysokie procenty. na",_ któr~ inkasuje. m1_leż~10ści ~a weksle. 
przcwJżnie sprawy, w h:tó;:-ych „Slepv ~aleznośc1 .. P~ długich prosbach dal m1 Groził rewo111•1rem• ~omewaz Korczynsk1 me ..:hcial wyku-
Mak~" jest oskarżony 0 wymuszenia ak- J~szcze ą m1e~1ące r;z1su do uregulowa- 1 ł w .„ p1ć weksla poszed:em do tego biura, 
ty gw.ałtn i groźby, ;~:dc!1 się dnpusz'..:zał ma naleznośc!. Po _trzech. mi.esiąca.ch Ciekawa niezmiernie j~st sprawa, w dalem weksel Bornst·cin?wi i_wptacifem 
przy •rika5ovaniu nab~ności, protestów d'J:fl do moJego m1eszk:rn1a i powie- której „Stepy Maks" oskarżony jest 0 mu na koszty e~zeku:;Jnc t.:o złotych. 
1 t. p. · · . grożenie pachciarzowi Cukierowl śmier- 1 Po ~e~nym ?zasie .d.o„.alem }1st od Kor-

,, -Pame NaJdat. Tam na dole w szyn clą I czynsk1cgo, ze pob1h go ludzie Bomsteł-

"nal'abBti ku czekają ludzie, żel>:r przyjść tutaj I 'Swiadek Cukier zezm'e że razem . na. Poszedłem zhowu do Bornsteina i 
rozbić ~anu meble. Ja Jednak .mogę za· ze swym szwagrem Sztaj~~c~gi~m kupo- I spytafem go,_ co -?znacza.. list Korczyf1skie 

s.tudjuje na sprawie gazet'= łatwić, ~eby oni tu nie prz_yszh. . wal mleko u dziedzica majątku Witkowi-· go .. Odpowi~dzrn~ !!11• ze ws~ys.tko zo-
•. . . Ja s1.ę bardzo przeraz1tem 1 dałem ce Wolickie 0 któr osiadał ·e 0 kau-j stame załatwione 1 ze Korczynsk1 odwo-

. ~w1~.c!ek ~ziarna Borus.tetn„który .·h:·, 1 Bornstemow1 znowu 100 złotvch. Pewne I cię w wysofoŚci 1560Pzlofych. 
3ło pew- !a skargę do prokuratora. Weksla mo

c1aż no~1 t~k1e ~amo nazwisko Jak o~kar- · go razu~ gdy .bylem w Al~ksandrowie 

1 

nym czasie do majątku \\'itkowice prz _,Jego me otrzymałem dotyshczas. 
~ony, me Jest Jego krewnym, opow1~da, Bornstem.przyJechal. drJ ~nm~ po pienią- jechał Bornstein i powiedział ohydJu ' 
ze pewnego razu przyszedł do mego dze. Pow1edzialem, ze me mam że nie h · . c k' · · S t · b SIR1RJ M~h~" 
„Slepy Maks" i domagał się zapłacenia zarabiam i na odczepnego da ten~ mu 10 t ~~c ~~ad~~n:i;irn:ri:ri<~h1 j~st z n~~n ,~~go I u Il.'! 11' Piu fig 
40~ złotych za weksel dany Karnow- złotych, których on si7 d:i1:1agal Jako I i i~żeli nadal chcą br~ć z mniatku ~lekoa : radykalnie broni hnnuru kuzynki 
sk1emu, który poszedl do protestu. zwrotu kosztów komum:rncyin7ch. ł ł · • -oo ł · h 'I Sztama Bernstein nie miał pieniędzy Przewodniczący: - A co byio ·Jalei f muszą ":'P aci~ nowe.~ z otyc · . . Z ~s}atniej sprawy d?wiadujemy się, 
a gdy powiedział to „Slepemu Maksowi" z tym protestem? I . -. Nie c~ciafe!11 s.1ę ?a to _zgo<lz1ć - ze kusmerz Nitka oczermał przed znaJo
ten kazał mu przyjść do siebie, grożąc j Swiadek: - Poszedłem do firmy cią?"me ~aleJ Cukier - 1 z ro.biłem Bo~n- mymi .swą byłą narzeczoną M„ kuzynkę 
pobiciem. . · 1„Silvars:', żeby mnie uw0JnionJ od cią-j ste~now1 awanturę. ?or~stem zaskarzył 1 oskarzonego_ - „Ślepego _Ma~sa". Mąż 

Przewodniczący: - Co oskarżony glych wizyt „Slepego Maksa". ale w fir- mme do ~ąd!1 za grozby i zostałem ska~a 1 p. M. udał się _do B?rnstem~ 1 prosił go. 
świadkowi powiedział? mie ktoś mi powiedział, że masz~· zapła- ny na m1e~1ąc aresztu. 

1 
~.r~ed ~pela~Ją, ~by nauczył Nitkę, J~k n~l~zy si~ wy~a-

Swiadek: - On pQwiedział, że jest clć, bo „Stepy Maks•• mnie pobije. ~po~kał mme „Slepy Ma·:~ 1 pow1edzta~, zać o damac~ w .o~olnosc1 a o Jego zo· 
„Slepy Maks", że zabił Balbermana i je- 1 ~e Jak mu dam 200 ztl1ty .... h, to ~~ ~roh1, I nie w szczegoln~~ci. 
go wszyscy się boją, r J~k SI M b ,, ze wygram ~pr~wę. I rzeczyw1sc1e jak „Slepy. Maks stanął w obronie ho-

Podczas składania zeznaii przez U „ BPJ 1118nS dałem mu p17,mądze sp~~wę wygratei:i. J u?ru sweJ kuzynki. i \Yezwaf ~o siebie . 
świadka Bornsteina, „Ślepy Maks" pit- sprawował sądy polubowne „~lepy . ~aks z~z~al 1-: zed sądem, ze Nitkę, który z?zna1e r 1 następuJe: 
nie studjuje trzymany w ręku wycinek me ma Jllz do mme zalu 1 sprawa została! -:- B?rns.te1!1 w~cn,l'{ną! rewolwer i 
gazety. Przewodniczący zwraca mu u- „Ślepy Maks" był również „sc;dzią" umorzona .. · • • . I pow1ed.z1at„ze J~k.me pod~1szę zo~owią-
wagę, że w sądzie podczas sp!'CIWY nie w zatargu Lichtenberga z Rafałem Zło- Prz~wo~niczący. -- • co było dalcJ z zanla, ze w1~ce1 me bl;'dę zie mówi{ o p. 
wolno czytać. Oskarżony podnosi się tows~im, któremu należały się pieniądze tą kau:Ją luOO złotych? . IM. - . strz~h do mnie. Podpisalem to 
i wyjaśnia: od Lichtenberga. Suma należności była świadek: - Co było? Bornstem po- zobow1ązame. 

- Ja nie czytam proszę wysokiego bardzo duża i Złotowski. nie mogąc wy- bil mnie na ulicy, wyciągnął rewotwer I Z zeznań tego świadka, składanych 
sądu, bo nie umiem c~ytać, ale ja tu mam dostać należności, zwrócił się do „Stepe· i zagroził mi śmiercią. . za pośrednictwem tt~1macza, wyn:ka. że 
naznaczoną notatkę, w której Jest napi- go Maks~" z Pr?śbą o inte~wencję. . ! Drugi świadek w tei sprawie - Sztain P.e'f~ego razu, gdy ~•tka bXl w ,;faha-
sane, że Sztama Bornsteln przyjął do W mieszkanm Bornstema odbyt się berg, szwagier Cukicr'l zeznaje mniej Irmie podszedł do me~n „~lepy Maks'' 
pracy kilk.u robotników i potem nie chciał ~ędący w towar,z~~t;v:e sweJ k~zynki ~· 
im zapłacić! 8 t • k • • _ i .kazał n:iu opusc1c , Jk:ll, grozą<.: pobi-

' " - r ygodnl zam n1ęc1 w fabryce ~~l~· Nitka przel~ld.si.~ 
1

i wyszcd! ~ 10-

„Słepy l'laks Robotnicy fabryki Rubina walczą w obronie przed widmem redukcji I . rad t~~ sąd zaKo~c ·~~ -1 wcz,..ornJszy, inkasuje weksle • . . p1ą Y z1_~f1 proces~ p1zcc,1wk,_J „~lepemu 
Lódz, 11 maJa·. na dalsze ustępstwa 1 zgodził się nie zrnie ~aksow1 · . J~k się d j w1a d11 Je111 y . aby 

Następna sprawa jest niemal identy- (v) ósmy tydzień dobiega obecnie niać systemu zatrudnieni.a w myśl żądań' me przedluzac rozprawy, proces będzie 
czna. Zeznaje świadek Rozencwajg. końca, gdy robotnicy fabryki Rubina po robotników. ' . I .się toczył również w niedzielę. 
Oświadcza on, że „Slcpy Maks" przy- stanowili nie opuszczać sal fabrycznych Robotnicy jedna.k zajęli inne stano- O _Pr~ebiegu dzi.~ieJszego procesu 
szedł do niego na inkaso weksla, którego na znak protestu przeciwko redukcji tka· wisko i twierdzą, że skoro brak pracy pr~ymes1e sprawozda,f ~ „Express" lote
byt żyrantem. cz.y zatr~dnionych we wspom~ianej fir· zmus.za właścic.iela firmy do przel'f"owa-

1

1 
rymy, który uka~e si~ P.? po~udni u z 

- Proszę sądu - mówi świadek Ro- mte od wtelu lat. · dzema redukcji, to robotnicy podzielą pełną tabelą 6 dnia Lu.e r.ii Pantsw<.:" ej. 
zencwajg - ja nie miałem żadnych in- Robotnicy przesiedzieli w fabryce na· się pracą i z2o&ą się pracować niepeł· ..,..~?'!fW!J!• 
teresów z Bornsteinem i spytałem się ~et okres ś~t Wielkiejnocy, a .i ob~c ';'Y tydzień J?od ty~ jedn~ warunkiem, RADYKALNE LEKAR~TWO . , -
jego, co on ma właściwie do mnie. To me opuszcza1ą mury fabryczne 1edyn1e ze nikt usumęty me będzie. Na to znów N t k .1 ~ 1 . NA SMUTEK. 
O 

· ow1'edz1·a• z' e mus"ę W"kup1'ć w c I aku u z' ś · · h · dz'ć wł ś · · l f' · a smu e nai epszem eKarsnvem i est za-n m1 p 1, ,, _, e u z . ~ ywno. c1. . . me c ce ~1ę z~o i a cic1e t.rmy t , b.a~~.' a najlepszą zabawą pru~ram w .. Taba-
weksel, pod którym jest moje żyro. W czora1 1 onegda1 odbyły się dWle pertraktac1e zostały przerwane. • rm1e • gdzie publiczność we~;olo ~pędza c-zas 

W pewnej chwili „Ślepy Maks" zry- kolejne k~ńferei;cie w I~spektorade Pra . Ponieważ r~botnicy Rubina, okupu-
1 zapominają~ o codzie!JnYSh tro~kach: . . · . ' 

wa się z ławy i mówi: cy, na ktorych 1ednak me uzvskano po- 1ący fabrykę me mają już żadnych zaso- 1 Atr~kcYJ. ~tóre_ „biorą puh!Iczno,.;c iest w1e-

T 
· d k' • • b, · . • . h . . . , •le. Trio węg1ersk1e Kyra, l~obv end Jiarry po-

- o n~epraw_ a, proszę w.yso 1e~o rozunue~:-·. . . . . ow p1emęzny~ , otrzymu!ą ZYWf!OSC ~ '.pi~uiące się doskonałemi ewniuciaml tai:e~zne-
sądu! Ja :i1gdy m bylem w nueszkamu Własc.1c1~l firmy, Rubm, ~odz1 się na robotników zwtą~kowych 1 kolegow, kto m1, duet ta_neczny_ Nie_węglow5kich. wykonujący 
RozencwaJga! lpozostaw1erue przy pracy 29 tkaczy i zre rzy opodatkowali swe skromne zarobki wsp~nlałe 1 emocionuiące popisy •1krobatyczne. 

Niezmiernie charaldcrystyczne ze- dukowaoie 13 osób, w tern jednego z de- na rzecz pomocy straikującym i ich ro· daleDJ prkoduk1cie sióstr Wi !! ~u~z . 'fusi Tahnari itp. . b . . . b d· "k ,• I t, f b h tł . b d . ' l os ona a orkiestra \\>em rota . powlckszcna znama, o c1ązaiące ar zo O.: arzonego, ega ow a rycznyc , ornacząc się ·ra T.10.QllD,,, o clwuch bandonistów ira na·uows ., I · złożył świadek Naldat. Poniewat świa· · pra.cv. "OOZa.tem oo.szedł an ieszcze ' 
1 

ze sz aiiery, 



>; \ 
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, t~~L ~.;~·a''" Surowe kary na pFzemysłowców łódzki.eh 
f.05-12,5() Koncert zesrołu Tadeusza Seredyń- • h • , b" • h . I dł . . d . y 
~~:!;~ di~.~tI~z1\~~::~~5 ~~S::d;;:ołu- za nie onorowan1e umow l 1orDw.yc 1 prze uzan1e go zin prac 
płl1y. 13.?<J-13.~5 .. ,Nasz han~el mors~i". 13.55 . Lódź, .11 maja. · Na grzywnę w wysok<?ścł zł. 200 na. Mimo to jed1nak w toku rozprawy 
_

1
!·300

5 
MWiadokmoSCI 0 eksp.orc1e polskim. 14.00 (v) WczoraJ w referacie karnym skazany został zarządca kma „Dom Lu ustalono, że przy dobrej woli można by-

. uzy a popularna i duety e>perowe - lnspekto t p t d " K • ki kt. t t , I . I .....} . 
płyty. 14.35-14.45 Przegląd giełdowy 14 45- · ra u racy rozpa rywano sze- owy „ p. aszmc , ory prze rzymy· o częsciowo persone owi za el!>'e pensie 
15.<J:O Muz~'.1 salonowa _ płyty. I5:00-i5.30. reg spraw, wytoczonych przemysłow- wał wypłatę personelowi kina. Oskar- wypłacać. 
k~~?sna, d 1 el.kano~. i Lato w pieśni białorus- com ia niehonorowanie stawek umowy lżony tlomacz.ył :swą . opieszałość bra- Skolei rozpatrywana byla sprawa 
r~~Le"o ~~ldyar reGg1ongalna wswyk. chórtu biał'!- zbiorowe), względnie zmuszanie robot· kiem odpowiednich zasobów materjal- 1 właściciela nieruchomości przy ul. Puc· 
" " .-. . rze orza zrymy - ransm1· ikó d d od i h h . k' k. f' k' k' • A t • T , k' kt, 

sia z Wilna. 15.30--15.45 Humoreska Feroynan- n w o pracy w na g z nac • nyc . 1 ieps 1m stanem mansowym 1- , teJ, •.• omego roszyus 1eg?, ory 
. da Goetla (recytacje prozy, • .)C0{)(/1"..:0 I zaangazowal swego czasu az dwuch 

l5,45-16„30. Kon_cert orkiestry P. R. pod dyr, „ - I dozorców do pilnowania i utrzymywa.:. 

t6. 30st~~i:~1t.~sk~~~k~ta.techniczna _ korespon· I '90100lftfg ft0d l;odziq' nia . w nal~ży~ym. stanie. swej ~os.esji •. 
den~J~ bieżącą omówi i porad technicznych d b d . ·0 

p i' Troszynski. mimo, ze nmow1ł się · 
udzieli red. Wacław Frenkiel. po czas poc o u propagandowego L. • P. . I z dozorcami co do wysokości płac, pen· 

16.45:E;;~~~ J~~~k~ns_ s!~~;;;;e (;l~s)ów - W niedzielę, dnia 12 maia r. b. po u- rych rozrzucane bę_dą ulotki oraz a trak · sli Im jednak nie chciał wypłacić. G_dy -
17.00-17.SQ. Transmisja Nabożeństwa M~j~wego I roczystem na.bożeństwie w Katedrze św. cyjne. upominki dla dzieci i uzbierała się spora kwota należności, 

Śi kk~cioła w Wielkich Piekarach na Górnym Stanisława Kostki, które rozoocznie się W pochodzie wezma także udział dozorcy wystąpili zgodnie do r~feratu 

17 
50 ą~s ~ M' t g „ _,. h . o godz. 10-ej, uformuje sie oochód pro- pojazdy mechanicz.ńe stające do konkur ka mego Inspektoratu Pracy, gdzie wla 

• - .uv. „ 1as o w1z<izącyc parowozow _ d L O p p Ó k .. . d, · · • · l • 1 • · k -t ł 
Kutn~".,Cdczyt z cyklu ,Miasta i miasteczka I pa~ t ow . .Y . . . ., kt rv orzec~ą: su de oracJJ poJaz ow. sc1c1~ meruc 1omosc1 s azany zos a na 
polskie l wyl!ł. Roman Merson. gme ul. P10trkowska do Placu Wolnosc1 •.• 3 dm bezwz1Hędnego .aresztu. 

18·~;-.1 s.:30. d„~esoła majówka·: audycja ~la gdzie zostanie rozwiązanv. W pocho- Jak się dowiadujemy, podczas po- Trzecia skolei sprawa dotyczyła 
<iztec1 z u ziałem Szczepka 1 Tońka - p1ó- d . . • · O p p d ł ' • ' l tk 1 • h ' ' y 
ra Juljusza Tota (Łr. ze Lwowa) zie wezmą udział wspołpracuiace z L. chodu propagandowego L. . . ., na w asc1c1e a ~ ~1 mec amc7neJ prz . 

18.30....,...18.40: Przel!ląd wydawnict.;, _ omówi O. P. P. organizacje oraz wszvstk.ie Ko- n,'.1stęm ki:ążyć będzie eskadra sam0lo ul. Piotrkowsk1e1 80 M. Szaka, który sa . 

18 
_Jr0l~ r~nryk ~ościcki . „ ta L. O. P. P. tów Aeroklubu Łódzkiego, która wyko- mowolnie ~bniżył. rob?tnik9m .stawk~ ~ 

18.A" -19'051. 'r'życ1e„ artysłtyczne i kulturalne . Pochód zamykać bedzie barwny ko na szereg ewolucyj oraz rozrzuci ich zarobkow, mimo, ze. robotmcy teJ 
.--..:i- • • " anga - P yty. · k t ·· d ' · ' od t kl 

19.07--19.!5: Zapowiedź programu na dzień na· ro wód samochodów i motocvkH. z kt'ó- deszcz ulotek propagandowvch. a eg?rJ1 po ciąg~1ę.ci sąf Pk • s awb ?• · 
stępnv. • , · .;i . .. . gólneJ umowy zbiorowe , tora o ow1ą„ 

19' 1 ~~rl~~·u c~;~~~~:~i:. ~ly~~.et D-dur w wyk.i· Sprawa półko' lon1·1 letni·ch. ~~t sfę ~~: g~~~rr:z~fącerz~~~!ai , 
19.?5- l9.3n. W1adomosc1 sportowe lokalne. l b · · ł b 'k bk' 
19.30- 19.35: Wiadom. sportowe o!!ólnopolskie. , • • ;. , . , 1 

• • sta e O mza ro otm Om zaro I. , , 

19.39-19.50. II-gi koncert z cyklu „Dwadzieścia w oswietlemu Komisarza Rzą~owego m. Łodzi Inspektor referatu karnego w Ins.pek 
c~tery. preludia Claude Deb1;1ssy'ego" w wy- I Otrzymaliśmy list . następujący: W licźbie 600 - z kolonij letnich, toracie Pracy uznał postępowanie Sza· 
konaniu Bolesława Woptow1cza , D R d k „ E u • " · h · z d M' ' k• I k • d b i j i ·. 

19.Sll-20.on: .Feljeton aktualny. · 'I o e a CJI „ xpressu • oq:~amz.o.wanyc przez arzą 1e1& 1. ·a za mezgo ne z o ow ązu ącem prze 
2o.OO-Z-0.45. Koncert w wykonaniu małej orkie- W związku z artykułem p. t. ,Pa~ . W lic'zbie 3000 - z kolonij letnie~ 1 pisami oraz działanie na szkodę roboJ• 

stry P .• R. pod dyr, Zdzisława Górzyńskiego miętajmy o głodnych dzieciach podczas Kuratoryjnes!o Komitetu Kolonij Letnich ników i skazał go na 1 miesiąc bez•: 

20 45z 23~:.1e0 .~tef~:a ~asa (refreny). I wakacyj", zamieszczonym w nr. 126 I W li'cźbie 500 - z innych prywatnych I względnego aresztu oraz zapłacenie 
~:ss=21:o0: „J~k nn~ra~J~:;r~ytyjemy w Pol- I „Expressu" z dnia 6 maia 1935 roku, 

1

. kolonii letnich. 11000 złotych grzywny, stosufąc oby· . 
sce". . . prnszę Redakcję o zamieszczenie ponit~ Komisarz Rządowy dwie te kary łącznie. • 

21.00-21.30. Audycja dla P~lak6w za!!ranicą. : szego wyjaśnienia: . . . . Inż. Wacław Wojewódzki. . 
21J~n~Q Konce~ symforuczn~ ~~onawcy: · 1) z d M' · k' d 'ł iq33'•~~~~~~~~~~~~~~- ~~~~~~~~~~~~~~~~~~ 

orkiestra symfoniczna P. R. pod dyr. Grze- I arzą . teJS 1 prowa Zl W r. , 9 
gorza Fitelber1!a, Zofja Fedyczkowska (so-1 1934 łącznie z Funduszem Pracy poł· t· . z· - p .„ -
pran), Anie~a Szlemińska (sopran) i Maury- kolonie letnie' w Parku 3-go Maja dla QC:I e o JODI€ 
cy Janowski (tenor). 5000 dzieci (2 turnusy, po 2500 dzieci). ' ' 

n.00-22.1:;: Koncert reklamowy. 2) p 'łk 1 . . . b . KOMITJ:<'T nozBUDOWY MIASTA 
22.15-2/.30. , Literat a kino" _ szkic literacki o o OnJe powyzsze su wenC)O · L ' i\. • 

wyl!ł. Anioni Bohdziewicz. nował w 60 proc. Fundusz Pracy. I Utworzył się staraniem zarządu mia-
22.30-~3.oo . . ,Lo.ża · Szydercó.w" pod ~ierunkiem 3) W roku bieżącym, Zarząd Miejski sta komitet rozbudowy, Członkowie te-

. MJuliłai:ia Tu.wnl!arl -ł na<la.1.e. audyck1~. p, ł. -1 będzie prowadził półkolonie w takich go komitetu rmianowicie · f). p; Antooi 
a pie zw1erc1a .. o poez11 1 muzy 1 . I h . h . k k b' S ·k k' ( • · ) H' · 

23.05- ?.4.110. Koncert muzyki tna<-c 7 n 0 _ salono-. samyc rozm1arac , 1a w ro u u 1~ ~zez.er o~s t pąset . . na seJm , 1eyomm 
wei w wyk. małej orkiestry P. R. pod dyr. j głym (l2 turnusy 110 1000 dzreci). Opró~z · Wlazłow1cz, • F-ranc1szek1·1Si.YmaQ'Owicz, 
Zdzisława Górzyńskie l!o . I tego, zwrócił się w początkach r. h. do Konrad Chozlnowski i ' Ignacy Kloze W 

Z KOLA PRZY.TACióL HARCERSTWA PRZY, Funduszu Pracy o subwencjonowanie I towarzystwie miejskiego inżyniera p. 
HUFCAC~ L.óDZKICH. półkolonij w takich rozmiarach, jak w · Antoni.ego Waltratusa przeprowadzili 

Zarząd ,Ko!~ Przyiaciól Harcerstwa .przy! latach ubiegłych. Subwencja ta umożli-1 gruntowną lustrację planu zabudowy 
Jiuf~ach Łodzk.1ch składa serdeczne pod~1.ęk?- wiłaby prowadzenie półkolonii dla 5000 miasta w terenie. 

możność utrzymania· cia,głośd ru0liu liez 
narażania ludzi, koni i wozów na niebez„ 
pieczeństwo . 

Projekt ten został . ca~owicie pr.z~~; 
komitet zaaprobowany i ,przedlożono ~-: 
irząd-<twi 1miasta wnios~k •• aiby delegowali 
do Warszawy inżyniera Waltratusa ce„ 
Iem referowania i popierania iprojektu.· 

Inżynier Walbratus miałby za zada
nie· złożyć odnośne wyjaśnienia p. inży
nierowi Julianowi Piaseckiemu. wicemi
nistrowi ikomunitkacji, wame wszystkim tym, którzy przyczymh się I dzieci. Odpowiedzi w powyższej spra· j Zbadane zostały- wszystkie arterie 

do osiągnięcia pełnego sukcesu z urządzonego wie Fundusz Pracy dotychczas nie nade- komunikacyjne, :place użyteczności pu-
Koncertu przez K. P. li. przy hufcach łódzkich słał. · Micznej', rynki, place pod budowę szikół SZCZEPI.ENI:E OSPY. 
w dniu 14. 4. br; Nadmieniam, że dzieci szkół po- i sz.pitali, s~refy zah1;ldowv i t.. d. . Zarząd masta zapomocą plakat po„ 

Czysty dochod z powyższej imprezy wy- wszechnych oprócz półkolonij korzysta- Wreszcie z.badah do'kład111e iproJekt dał do ogólnej wia'dtomości, że w ambu-
niósl 1.201, 17 z!. ją również . rok rocznie: 'I przeprowadzenia przejazdu kołowego la torjum miej siki em przy nl. Gdańskiej . 

I 
rpod torem kolejowYm p.rzy ulicy Luto- w dniach od 13 do 18 b. m. od godz. 10-ej 

----------- mierskieJ. ·. do 13-ej odbvwać się będzie szczepienie; 

I. Dotychczasowy przejazd przez tor przeciw ospie dla dzieci urodzonych w 
Dr. Med. WŁODZIMIERZ kolejow'Y położony wysoko i mający roku 1934 i 1935. 

ŻADZIEWICZ zjazd w formie ślimaka, jest miejscem Dzieci z roku 1928 podlegają P<>wtór-
Speclallsta chorób częstych wypadlków :prz.y przejeździe nemu szczepieniu. 

uszu, nosa, gardła l krtani przez· tor d1i:ogi żelaznej. Sprawdzanie wyniku szczepienia od„ 
Łódź, PIOTRKOWSKA 164, tel. 125-26 Zbudqwanie, tunelu, zaipewniając cal- nvwać się będzie w dniach od 20-~o d0> 

Przyjmuje od 4 do 8 wiecz. '.kowite . bezipieczeństwo dla ruchu koło-12.5-go maja b. r. 
weiro i pieszeito· dałoby jednocześnie 

Park· "HELENOW11 Jutro w niedzielę, dnia 12 maja r. b. 

Dhvarcte Sezonu Letniego· 
o g . 11 r. pierwszy poranek muzyczny w wykon. Łódzkiej Orkiestry ~ymJonicznej pod dyrekcją Seweryna Pietruszki. 

Jako solista wystąpi skrzypaczka BRONISŁAWA ROTSZTAT6WNA, kt6ra odegra z tow. ork. koncert Mendelsohna e-mol. 
Koncerty orkiestry odbywać się będą w soboty, niedzielę i święta od godz. 5 po poł. . 

W niedziele I iwlela o aodz. ft I 1161 fradycvl•• •••••kl 11111zyczne 
W soboty od godz. 6 wlecz. Flve o'clockl. 

Ceny wejść: 1)· na koncerty w soboty, niedzielę i święta dla dorosłych gr. 8CS, ~la. . uczącef się mło.dzieży gr. 50. 
zł. 1.- dla ucząc. się młodzieży 50 gr. 8) w d_ni powszednie dla <loro.słych gr. 50, dla uc.zni gr. ::>~. 

2) na poranki muzyczne dla dorosłych· 

MoEeiR O AU ~~~~~i~n~~w~,,~,~ :~:::!~~ H LU i"iieii I A 
_ W rolach głównych: MARTA EGGERTH, SZoKE SZAKALL, PAUL HoRBIGER. 

Prze1azd 2 .. Muzyka Straussa. Passepartout i bilety ulgowe nieważne. · Główna 1 
- Pocz. o łl· ff następny program: „JESTEM ZBIEGIEM" · Pocz.o łl· S 

Matki! 
lapisujcie 
SWP 

niemowlęta 
do 

.:KIODli Mleka" 

NAJLEPSZA, 
ELASTYCZNA, 

. i TRWAŁA 
OPONA li 

narutowicza 3Z 
TELEFON 198-69. - -

Zastęps~ na woj. łódzkie• ' „ Boryszański i Landau „ 



Jutro mecz warszawa-Łódt P. Wodzisławski ma głos 
Osiaiec:zne, shłł~dU ~~u ze.spotów · Czekamy na wyniki dochodzeń przeciwko niefortunnym 

Lódz, 11 maJa. I Lódz: Piasecki, F1egel, Frankus, Peg d 1 tk i Wd ·, k" _ Pasturczak 
O godz. 16-tej na stadjonie ŁKS-u sta za I, Pegza II, Kowalski, Pałczewski, sę Z om spo an a owin~ ,1 . . . , 

ną przeciwko sobie w dniu jutrzejszym tterbstreich, Królewiecki, Sowiak, Król. Lódt, 11 maja. I da~~ p1ęsc1ars~1ch z. udz1.ał~m reprez~n-
zespoly reprezentacyjne Łodzi i War- Meczem kierować będzie p. Andrze- Sprawa skandalicznego orzeczenia tacn Marynarki W?JenneJ ~1e w~tał::i Je-
szawy, by stoczyć ósmy bój o nagrodę jak. sędziów punktowych na ostatnich zawo szcze ~rzez Wydział Sędz10wski ŁOZB 
wędrowną ,,Republiki". Zainteresowanie załatwiona. 
niedzielnym spotkaniem przeszło. nasze I Wydział zainteresował się nią jednak 
najśmielsze oczekiwania. Od dawna bo-I Was1·1ewsk1· upuszcza dzfs' szp·1ial i wszczął dochodzenie dy~cypinarn~ wiem Łódź piłkarska w takim stopniu il I ~ · przeciwko niefortunnym sędziom walki 
nie interesowała się meczem footbalo- Pasturczak-Wdowiński. Cała ta afera 
wym, to też spodziewać się należy, że, ({olarz ~tołeczuy nie będzie jednak .Jeszcze mógł startować ma być tematem o.b~a~ pl~nan:ie&:o z~-
w niedzielę pobity zostanie rekord frek-1 Lódź, 11 maja. we jest też, czy w najbliższym czasie brania s7dzió~ p1ęsciarsk1~h, Jakie się 
wencjj na zawodach piłkarskich. W stanie zdrowia kolarza stołecz- będzie mógł rozpocząć trening. Potrwa odbęvdz1e w p1~rwszych dmach nadcho-

Drużyny wystąpią w następujących 

1

. n ego , Wasilewskiego, który przed dwo to jeszcze najprawdopodobniej około mie dząc~go ty~~dma 
sktadach: ma tygodniami uległ w czasie treningu siąca. N1ezalezme od powyższego klub Wdo 

Warszawa: Korniejewski, Krysiński, wypadkowi i .znajduje się w szpitalu łódz Tak szybki powrót do zdrowia za- wińskiego - ttakoah przesłał d? zar~ą-
Jelski, Przeździecki, Szczepaniak, Sei- j kim zaszła już znaczna poprawa. wdzięcza Wasilewski przedewszy..;tkiem du ŁOZB pisn:o, w którem pros~ o ~am-
chert, yYYPiiew~ki, Łysakowski, Smo- 1

\ Nogi Wasilewskiego są już zupełnie niezwykle troskliwej opiece lekarskiej, ltere~2~a.me się c!tl~ tą sprawą 1 sk1ero
czek, C1szewsk1, Krug. w gojone, tak, że w ciągu ostatnich kilku jaką był w szpitalu ewangielickim oto-j wan~ JeJ n.a .wtasc1wą drogę .. ttakoah 

I 
dni chodził on dość dużo. W zupełnym czony. Naczelnym lekarzem szpitala, któ prosi. r~wm~z, o. pr~eprowadzen~e docho 
porządku jest też Już lewa ręka, a jedy- ry sam dużo czasu poświęca swemu pa- dzema 1 WYJ~sme~1a kto z. sęd.z16w wyCi en. Bon cza• Uzdo- nie prawa nie jest jeszcze zupełhie wygo cjentowi, jest znany automobilista łódz- dał orz7czem7, meodpo'W'.iadaJące prze-

wsk ·1 ) iona. Wasilewski majnż w dniu dzisiei- ki, prezes Łódzkiego Klubu Automobilo- b!ego:vi walki _Jednocześm~ klub te~ pro 
szym opuścić szpital a pótniej kszcze tył wego dr. Schicht. si związek o mewyznaczame P·P: Milsza, 

~ftgnał piłkarzy 'przed ich od-I ko ~ ciągu tygodr~ia przychodzić na Ie- Epilog wypadku Wasilewskiego roze !Sieroty i Lewandowskiego na Jego za-
jazdem do Wledn1a lczeme ambulatoryme. gra się przed sądem w Łodzi, gdyż niefar :wody. 
• • • • 1 ~imo niemal zupełnego już wylecze 1 tunny motocyklista, który spowodował i Prośbę ttakoahu poprze zapewne ca-W. dmu . wczo~aJszym, o godz. 17-eJ Inia Jest jednak rzeczą wątpliwq, by war l. wypadek na szosie, pociągnięty został ła Łódź pięściarska, prosząc jednak Wy-

z. mmutam1 WYJ~chał~ z. Warszawy i szawi31~in mógł w najbliższym czasi.e d? odpo\~iedzialności za nicprzcstrzega 1 dział Sędziows~{i o znacznie więcej1 bo o 
skromn'.1 ekspedycJa p1tka1 s_~a na me.cz 

1

1 powroc1ć do pracy w zakładach amum- me. przepisów o ruchu kołowym. I nie wyznaczame trzech tych panow na 
z Austr.Ją. W skład ekspcdycn wchodziło cji, w których jest zatrudniony. Wątpli-l 1 żadne \.ięcej zawody. Sędziów takich 
zaledwie· dwuch zawodników stotecz- -;-- ,__ , jak w czasie walki Wdowiński - Pastur 
nyc~ But.anow. i Z:vierz ~I. Zato w ko~ I Propagandowy wys-1 Szermierze w K s !czak nie chcemy więcej oglądać przy 
plec!e poJ.echah k1ew~vmc~ .ekspedycJ~ ci g m ł od .I! ie ż" Ł. T. K. • • • ; stolikach punktowych. I jeszcze jedno, 
:V. sKładz1e puł.k. Glab1sz. :n.~. ~uchar 1 . . . I walczą w Polnaniu 0 mistrze• 1 Opinja publiczna domaga się jaknajszyb 
mz Przeworski. „Ekspedyc1a piłkarska, Jutro, dni.a I2 ma~a ~· b. Łódzkie To~arzys- ! szego wyjaśnienia całej tej afery Prze-d któ · t s· d od ozo- two Kolarskie orga111zuie 2.5 kim. wyścig pro- stwo Polski I . . S . : 

O . reJ pr~y ą~zą ię w r ze P pagandowy młodzieży na szosie !as~iei ~e star· , , . 1 W?~mczą?y Wydziału. ędz10wsk:ego ~o 
stali zawodnicy zegn3lna była na d~or- tem o godz. 9-eJ rano za PabJamcami. obok I Lodz, 11 maJa. : wm1en więc natychmiast po skonczenm 
cu przez Zarząd PZPN z gen. Bonczą 1 Parkn Wolnośc i . . . . dochodzenia podać do wiadomości ogółu 
Uzdowskim na czele. ( Wyścig dost i:Pny jest dl~ zawodników zrzc- . M1strz?wsk1 zc~pół szermierczy Ło- . K 

w godzinę po tern wyruszył z War- szonych i niezrzeszonych .. posladaiqcych karty ·dz1e- <lruzyna WoJskowego Klubu Spor JegoCwykm 1· . W d . t k'' 
' w"ści .,.o'' e kto· rzy 'ed 1akże 111·e zdobyli' do- to 0 tk · d · · · · · t p 1 ze amy, parne o zis aws 1. · wy pociąg wycieczkowy na mecz j " .„ : · i i • weg spo a się z1swJ 1 JU ro w o-

szaA . . . . bł' I 4l)0 ób trc!1cza.:' pierwszych nagród w zawod~~h kolar znaniu z zespotem r.oznal1skiego AZS-u· •e HM ew ' Wii§#d!lim z ustną, w10zący IS ~o . os. : sk:ch. :Start \\ e J zl. plus 50 gr. kaucii zwrot- , • . , .· , ~ 
1 

• z \Vycicczką wars'Zawską JCdZi l.! r6\: ·rnc;r. nei .;rn !IU!llerc[·. Zapis:; na starcie. • \\ .meczu. o i;mstrzostwo druzy nowe Pol~ I Dalsze zwyc11:stwa 
szere..,. znanych piłkarzy j<:tk Ziemian ' I Picrn:.zych cztP.rech zwycięzców zdobywa 

1 
ski. Ło<lziame walczyć będą w ~wym naJ "& 

Kelle; i inni. ' · ' żeto~1y, na~tt:nnych .s~eściu kol.ein3'.ch dyplomy 1 siln.iejszym. składzie z odbywającym Jędrzejowskie1 w Wiedniu 
pa~1~tkowe. w. wysc1gu ohow1ązuie regulamm sluzbę woJskową w jednym z poznań- Wiedeń 10 ma ·a 

Warszaw„, 11 ma1·a. wyscignwy PZl K. I skich pułków Kantorem. · 1 . . • ' 1 
„ --- --· · · -.------- ' W dalszym ciągu m1ęmynarodJwego 

Pofomska przyjechała do Warszawy W dniu iutrzeiszym odbęd~ie się na, boisku:. Me~i-roze~rany zostanie w szpadzie I turnieju tenisowego o m!st.rzostwo Aus-
i rozpoczęła treningi w obozie hazeny. WKS-u J , godz. 9.~o rano troJmecz leKk?atle- . 1 szabli. Zwyc1ęsca tego spotkania za- trji Jędrzejowska zwvcbżyfa austriacz-
Wykazuje ona znakomitą formę i ~ie ule ~~;~~1~~a~~K~ię-ci~~~wie, ~~l~s~':xt~. ż~r~~m~~;. kwa!ifikuje się do !ina In„ \'; k!óqrm spot- ! kę ,Neuman 6:2, ?:4. \V g,rze podwÓjnej 
ga kwestji, ze wystawiona będzie tla l p;er\\'SZV wysl;ipin w Łodzi lekkoatleci zgier-1 ka się z Warszawianką l I ol1cymym KS' pan para Jędrzeiowska ')eutsch wygrn-
rnecz z Jugosławią. scy z klubu „Boruta". Iz Katowic. l ła z parą Ułlman - SzapEtry 6:2, 6:2. 
„„„„„„„„„„„~~„„„IJll,miWi&ili!łtl=t~R~e~i!Billillm~a!!Dll!BWMM'B±+l!lałZllllll„„!lll„lm!WPllll!m•EiVWł§itllilll!KMfflB!l!mllllllN~Allll!i!ll&Bla!Mill!miM8il?a44ia'll•m111111111„e w MPW@* 

I O~ ST. BIB ER 6 Al ~~·:~o~~i!~.E~~!~!~! Dr. J. N DEL ~!~.!:zA B}.\,~J~~,~ 

~ 

···--~ -mó111l 
jalt zjednać 

.miJość meżczgzn 
Byłam 1niechęcona. luno dziew• 
częta rohiły borate partje i były 

11częśliwe. Mnie nikt nie prosił o ręk41. 
Cyganka, wróżąc, oatrzegła mnie, że 
nieładna cera, błyncz11~y 001 i tłu1t„ 
jale moja właśnie skóra, odstręczai4' 
mężczyzn. Poradziła mi używać zna• 
komitego Pudru Tokalon na Piance 
Kremowej. Efekt był wprost ma• 
giczny - całkiem odmieony nli przy 
1to1owaniu wszystkich innych pudrów. 
Usuwa on wszelki ślad połysku, zwal· 
cza rozszerzone pory i nadaje cerze 
cudowny, matowy wygląd, kt61 po
rusza serce każdego mężczyzny. edno 
zastosowanie wystarcza na cały dzień 
lub wieczór, niezależnie od tego gdzio 
jestem i jak •pędzam czas. Jestem 
pewna, ze kaida kobieta moie natych· 
miast zapomocą pudru Tokalon na 
Pianco Kremowej uczynić się bardzief 
pociągającą i wręcz fascynując4'. Szczę• 
śliwy wynik jest gwarantowany, lub 
oieniadze zostai11 zwrócone. „ ...... „„„ .... „ 

\Choroby skórne, 1. '"'!'neryczne (Kobiety 1 dzieci) AKUSZER.QINEKOLOQ Nt. 1e.L J9H3. 
j Elekł!"o-.erap.1a WOLCZANSKA 117, tel. 149·39, ANDRZEJA 4 Telefon Choroby i;„t,rne I wenery;:.:ne I Zawadzka 10 'l'el. 1(16-30 nrz:vii:iiuje od 9-;-11 i od 6-8 _wiecz., . 228·92 przyJmuJe !'1 Mety I dzJ1:ci od 1 I.Io 3 
; . medz. i św1~ta od 9-12-ei. przy1m. od 10-12 i od 4-8 w. I od 7 do 8-eJ. Ordynu1e od 9-1 i od 5-S ---·- ------- ---------

w niedzielę i święta od 9-1 Or med N ie w i aż 'Ski Ói n\ 
Sp

0

ecf. c~or. w~ner1'cznych, skórnych \\\t\.11 \\\llSł 1~ \\\ 
o d I seksuulnl'Ch. \i\t.C:ZOY<\l"O .111st~ 

r. me • ANDRZEJ4. 5, telefon 159-•10. · s'łS11&"6• 
Mikołaj Bornstein Przyjmuje od 8-ll ra110 i t1d 5-9, 1łE:1>C~$lCł~ 

CHOROBY KOBIECE POR~D1~1'kiWE~~'~tjtó·a~CZNA n.A cftlC)SC-= 
i POł.OiNICTWO Leczenie chorób wenerycznych, r.aRv11$111s1q~ łł;;;lo111YC11 

RZGOWSKA 5 moczopłciowych I skórnych. L.l.LUłC.SCnBUłł& . 
(wejscie Sieradzka!), Tel.191-08 LECiJONóW 2 - PJOTRKOWSKA 47 Ldot.nowon1rc1.r«1111„w:i1.., 

PRZYCHODNIA 
WEllEROLOGICZMA 
Leczenie chor. weneryczn. i skórnych. 

ZAWADZKA 1, telefon 122-73. 
Stacja Zapobiegawcza 

cz;-11na od 9 rano do 9 wiecz. 
PORADA 3 ZŁOTE. 

Dr. MED. 

M. TAUBEr~HAUS Przyjmuje 10-12 i 16-20. tel. 189·33 

, .L - D~e~i rlttkoblefy w~r;~j:~j~A~~b~et~'~ r Ir l n~ !1 w [ l y n 1· e z~~~r::~;·~~i.c~~l~f~l~u~~~~i(~ e cz n I ca __!;karz od 11-1 i od 3-4. ~ " u u Przyjmuje od ~-!O rano i ~· -8 wiw•:. 
ze stałeml łóżkami Dr. MED. DR.MED. 
DLA CHORYCH NA {łJ . R d 1 • OBUWIA potrzebne L N 1 T E C K 1 uszy, nos. Clłlldło I I • un sz BID wiadomość w administracji SPEC. CHOROB SKORNYCH, WENE-

dróg oddechowych RYCZNYCH I MOCZOPŁCIOWYCH 
Piotrkowska 61 Akuszer - glnelcolog Dr me" H LUBICZ NAWROT 32, front 1 p. Tel. 213-18 

Tel. 127·81 POMORSKA 7, tel. !27·84 • U. • P~~yj~uje od 8-10 rano i od 5-9 w. 
od 9 r.-2 p. 4-8 w. przyjm. D.r. Z. Rakowski _E!.zyjmuJe od 8-10 r. 1 4-8-eJ. Spec. chorób sórnych wenervcznych W medz. I święta od 9-12 w poł. 

wezwania. na miasto f. ł 1 ' h ' ·--- ----
- DOKTOR C.ECiIELNIA::cN:. c7~wfulefon 141-82· DR. MED. MARJA 

Lecznica OMEGA H Szu111acher Przyjmuje od g, 8-10, 12-2, 5-8 w.LEWINSONOWA 
i GABINET DENTYSTYCZNY • Ó W niedziele I święta od 9-11 rano. CHOROBY WENERYCZNE I SKóRNE 

CiLóWNA 9, tel. 142-42 CHOROBY SK RNE 1 WENERYCZNE HE RY O S I PIOTRKOWSKA 88 Tel 265-96 PrzyJmuJą lekarze we wszystklcli spe· PIOTRKOWSKA 56, teJ. 148·62. Dr. rł K W K KOSMETYKA LEKARSKA 
clalnościach. - Analizy lekarskie, za· Od. 9-1„ od 5--9 PP- Choroblf skórno i wenerlfc•no pielęgnowanie cery i włosów, 
strzyki. Roentgen. lampa kwarcowa. w niedziele 1 święta od 10-1. 1 k b . TDAUCiUTTA „ Godz. przyjęć od 10 rano do 8 wiecz. 

STACJA ZAPOBIEGAWCZA. m esz a o ecme "' "' POS Kl A . . . ! d b PORADA a ZLOTE. Dr. MED. front I p.. tel. 262-98. ZU W. NY robotnik, um1eiący pa 
czynna ca ą o ę. - GLAZER Przyjmuje panów od 8-11-ei i od kow~ć do biura ekspedycyjnego, Zg!o-

Dr. MED. , M. 6-~ wiecz„ niedz. ~ ś?'ięta od 9-~2,30 szenia do Puksa, Piotrkowska 50. 12 

H Kl.c•kowa. CHO DOBY SKÓRNE J WENERYCZNE panie: od 1~11-eJ 1 od 5--9 Wlecz. 10 ZLOTYCH młes1ecz111e urzęd.m~om • „ "' na WYJJłato konfekcJe. obuwie. bielizna POLOŻNICTWO 1 CHOROBY ZA~HODNIA 6~· tel. 185"49 
1 DDkfór TR E p MA N manufaktura. firanki Cbari. Plotrkow„ 

KOBIECE przyJmuie od 12 2 1 od 7-8,30 w.ecz. . I "1 '"'s.;.;;ka:.....;;3~7._o;;.;o:..:d;.;;w;.;;6~rz;.:e;;... -------• w niedziele i święta od 10-12 w poi. ,-
PIOTRKOWSKA 99, te~. 213-66: -- specjalista chorób wenerycznych, JĘZYKÓW ANCilELSKIECiO, PRAN· 

przyjmuje codz. od 1~12 1 5-8 wiecz UWAGA! Nowo-otworzona wypoży- skórnych, moczopłciowych CUSKIECiO - gruntownie udzielam, 
ZAGINĄŁ piesek żółty (suczka). Od- czat~ naielegantszy~h , suk.ien ślub-ZAWADZKA 6, fr. Ir piętro,. tel. 234-12 gramatyka, literatura, . konwersacja, 
prowadzić za wynag;r, Piotrkowska 11y:,iłi, halowych, smokmgow 1 fraków..: 8;-12! 2-4, ?-9 w1ecz. handlowa koresponde11c1a. Tel. 174-26„ 
292, m. a. Gdańska 64. 1" W niedziele i święta od 8-1 PP• r. 10-12 rano. 



~tr. 8 

m r d Z Sfkich 
Sędzia śledczy nie mote sol>fe dać rady, -

P~dejrzany o napad rabunkowy, Antoś Dziubas 
nte chce przyznać się do wł!Jy, Wll'eszcie sędzia 
wyjmuje z szuflady nóż l pyta: . 

- A ten nóż oskarżony zna?.-
- Pewnie, że znam, •• 
Sędzia odetchnął z ulgą.. 

- No, nareszcie!„, I poco trzeba było tak 
dlvgo się opierać?„. Więc oskll1'ŻOny przyznaje 
się do tego, że zna ten nóż? 

- Pewnie!.„ Jak mogę nie zna~ kiedy ml 
go pan sędzia już czwarty raz w tym tygodniu 
pokazu jet 

•• 
* Właściciel wielkiego domu handloweJ!'>, pan I 

Pieniążek, zaprosił do siebie na niedzielę cały 
personel z rodzinami. Chodziło o nawiązanie 
serdecznego kontaktu. Wszyscy przybyli z żo

nami oraz dziećmi oprócz agenta handlowego, 
pana Lowelasickiego, który przybył sam. 

- Panie Lowelasickj - zwraca się doń je
den z kolegów - dlaczego pan nie przyprowa
dził żony oraz dzieci?.„ 

- Bo mam ośmioro dzieci i balem ie że 
stracę posadę,., " 

- Dlaczęgo?.„ 

- Nie rozumie pan?.„ Pan Jest buchalterem, 
pan siedzi cafy dz.leń przy biurku i szef ma pa
na na oku, a Ja pracuję na mieście i szef nie wie 
właściwie co ja robię.,. 

- Więc co z tego?„. 
- To się boję, że jak on zobaczy mofe 

ośmioro dzieci, to pomyśli, że ja wogóle nic 
innego nie robię„. 

•• * Pan Filip chodzi z zawiązaną twarzl\i, 
- Co panu dolega?„. - pyta znajol&y, 
- Ząb mnie strasznie boli,„ 
- To dlaczego pan nie idzie do dentysty, że-

by ·panu wyrwał!? 
- Bo nie mam pieniędzy dla dentysty„. 
- A poco panu pieniądze?.„ Zrób pan tak, 

fak ia. Jak dentysta wyrwie panu ząb to krzycz 
pan, że wyrwał panu fałszywy, to on ;ię przelęk
nie i wyrzuci pana za drzwi! 

•• * Spotkały się na schodach dwie sąsiadki. 
- Moja pani, - powiada pierwsza - ja pa• f 

nt mówię niech pani lepiej pilnuje 'iwoiei Jadzi, . 
bo ona zanadto z tym sublokatorem romansuje„. I 
żeby on jej nie uwiódł! I 

- E, moja pani, o to może pani być spokojna. 
- Dlaczego? 
- Ro pani nie zna mojej Jadzi ••. Ona fu:i daw· 

no jego uwiodła ••• 
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Olbrzymi pozar w p rcie ew Yorku j Nowa stygmatyczka w Ameryce 

I 
I 

W porcie nowojorskim wybuchł katastrofalny pożar. Spłonęły wielkie składy 
towarowe. 70 osób zostało rannych. 

łów rumuńskich 

W Bukareszcie odbyło się uroczyste zaprzysiężenie nowych rekrutów. Na 
zdjęciu widzimy moment przysięgi. 

.,.. 

Całe Stany Zjednoczone są podnie
cone wiadomości o pojawieniu się no· 
wej stygmatyczki Mary Conners w 
Hempstead, której co pewien czas wystę 
pują rany na rękach i nogach. 

PremJer francuski flandin uległ wy 
padkowi samochodowemu, przyczem zła 
mal rękę. Musiał więc poddać się ope
racji. Na zdjęciu wid:t..imy premjera bez
pośrednio po wypadku. 

Codzienna nowelka ,,Expressu11 - Swietny plan - uśmiechnął się "la się, że ukochany jest bez pracy i cier-
detektyw. lpi nędzę. Znając swego ojca, odrazu do-

IMłl &f oaJE. ... „u pi-eni-qd. we - Mollin pracuje w firmie, z którą myśliła się, że to on umyślnie wymógł 
1"' • _, '9.., ._,.., A utrzymuję pewien kontakt. Jutro skomu- na szefach Mollina, by go usunęli. · 

nikuję się z jednym z dyrektorów. Są- W młodej dziewczynie zrodził się 

Iirabia Armand de Artois, właściciel · - Przypuszczam. że mi się uda. dzę, że w ciągu kilku najbliższych ty- bunt. · 
olbrzymich posiadłości ziemskich we ;Przedewszystkiem będę mu~al zebrać godni Mollin z.najdzie się na bruku. Wów Tego dnia opuściła Włochy, udając 
Francji, wezwał do siebie jednego z naj- dokładne dane o tym człowieku. czas pan przystąpi do pracy. Czy znaj- się wProst do Paryża. 
znakomitszych detektywów paryskich. - Oczywiście. Ma pan przecie du- 'dzie pan odpowiednią dziewczynę? Mollin nie spodziewał się, że Joanna 

- Słyszałem o panu bardzo wiele po żo czasu. W ciągu roku można bardzo - Oczywiście. przyjedzie. 
chlebnego, - powiedział - i dlatego też wiele zrobić. Plan został wykonany. :Radość młodzieńca nie miała granic. 
chcę panu powierzyć sprawę, która mu Detektyw skłonił się nisko i opuścit Po miesiącu Mollin był już bezro- - Dziś jeszcze weźmiemy ślub -
si być jaknajszybciej załatwiona. Jak :wytworny gabinet hrabiego. botnym. Dyrektor przedsiębiorstwa, w •oświadczyła mu. A dopiero później za-
chyba pan slyszal, mam jedyną córkę, Po tygodniu zgłosił się po raz wtóry. którem pracował, wyszukał jakiś pre- ,wiadomię -o tern ojca. Jestem przecież 

Joannę, która stanie się wyłączną spad- - I co pan załatwił? - spytał go tekst, by go wydalić bez żadnego od- pełnoletnią i mam prawo rozporządzać 
kobierczynią mego ir;,ajątku. Kocham bar .hrabia. szkodowania. moją osobą. 
dzo tę dziewczynę i pragnąłbym, aby I - Relacja nie jest zbyt dobra. Jak Nieszczęsny młodzieniec ukrył przed Pobrali się. . 

'byta szczęśliwa. Niestety jednak ona nie ;stwierdziłem, Jan Mallin jest bardzo ucz !Joanną, że stracił posadę. Nie chciał jej Gdy nazajutrz rano udali się razem 
rozumie życi~ , i. ch~e zrobić fałszywy i ciwym i .s~mi~nnyf!l człow.iekiem.Wszy- martwi~. . . '.~o ~r.abiego d.e Arto!s ,i powiedz~eli mu, 
krok. Zaprzyiaznita się z pewnym mlo- i scy uwazaJą, ze me zalezy mu wcale W ciągu dwuch miesięcy wyczerpał 

1
ze JUZ stanowią małzenstwo, roziuszony 

kos,ef!l, ma_rnym urzędniczyną i chce zo- 1na pienią~zach, że . doprawdy. go!ąc? ,swe skro.mne oszczę~ośc.i i w~.wczas,arystokrata wskazał im drz~i. 
stac Jego zoną. !kocha panską córkę i z pewnością ozeml znalazł się w rozpaczhweJ sytuacJ1. · - Zrywam z tobą wszelkie stosunki, 

---: P,an hrabia oc~ywiście nie chce .
1
by .się z nią, gdyby nie miala żadnego I De.te~tyw był. do~ladnie poii;ifonno- ~Jo~l!o! -:- ~awotat. -:-- Qd dzisiejszego 

dopuscic do tego zvnązku - przerwał maJątku. · :wany o Jego stame fmansowym i w od- dma Juz me Jesteś moJą corką! 
detektyw. I - Nie wierzę w to! - krzyknął hra powiedniej chwili rozpoczął atak. Dziew Joanna, trupio blada, opuściła wraz 

- Pod żadnym pozorem. Moja córka bia. - Nigdy w to nie uwierzę! Mollin czyna, która podjęła się roli kusicielki z mężem swój dom rodzinny. 
jest jednak bardzo uparta. Musimy ją wy I jest z pewnością typowym karjerowi- była doprawdy piękna i wydawało się, l Zamieszkali w jakiemś nędznem 
stać do Włoch. Tłumaczyłem jej bardzo 1 czem! Zresztą nie myślę wcale badać Mollin szybko wpadnie w jej sidła. mieszkanku na przedmieściu Paryża. 
dlugo, że szybko zapomni o tym mto- jego charakteru. Musi go pan jakoś unie-1 A jednak nie udało się nic wskórać. I Przez piąć lat borykali się z nędzą, 
kosie. Ona OCZY';"iście odp.o;vi~d~iata, ~e szkodliwić!. Po .to pana wynajął~m! . . - To twardy czlo?"iek -- zakomu- ;pracują~ wsrólnie n~ ut~zymani,e. ttrabia 
będzie go kochac do sameJ smirc1, ale Ja - Zrobię wszystko, co będzie w mo mkowat pewnego dma detektyw hra- ck Art01s, me naw1ązuJąc z corką żad
nie przywiązuję ~adne.j wagi do t~go ro- jej mocy.,. . . ibiemu. de Artoi.s.- . D.ziev:rczyna, ~tórą ,~ych stosunków, kilkakrotnie przez trze 
dzaju oświadczen. MoJa propozycJa była - Moi plan Jest następuJący: Prze- 1 wyna1ąlem, twierdzi, ze me da sobie ra- cie osoby proponował małżonkom po
następująca: O ile w ciągu roku Joanna .dewszystkiem postaram się, by go po- dy z Mollinem. Zapraszała go do siebie, moc piertiężną. 
w dalszym ciągu będzie trwała p~z~ ~zbav.:-iono. posady. Gd~ straci P!a.cę i n!e kusiła go'. obie~ywala mu pieniądze, I Odma~i~li mu za każdym razem. 
s~ych zamiarach, a ten mloko~ rówm~z , będ.z1e mi.al z c.zego zyć, ł~tw1eJ będz~e la on byt z.imny, Jak glaz. . . . Po ~zescm l~tach s,ta.ry hrabia, prze
będzie staly w swych uczuciach, wo- .mozna się z mm dogadac. Następme I. - Musi p~n wystarać się o mną móst się do wiecznosci. Przed samą 
wczas zgodzę się na ślub. W ciągu .tego 1 bę~ziemy musieli .m.u . po.dsunąć jakąś ,,dziew~zynę - ~rzyknął. hrabia. - Wi- 'śi:-ii~rcią, w~zwal do siebie małżonków 
roku nie wolno im się zobaczyć. NaJwy-ldziewczynę. Dam Je] piemądze, by mo- doczme ta mu nie odpowiada. uscisnął dlon Mollinowi i powiedział: 
żej mogą ze sobą korespondować. gla je Mollinowi zaofiarować. Ody nie I Następnej również nie udało się opę-' - Jesteś dzielnym człowiekiem. 

- I panna Joanna zgodziła się na to? .będzie miał z czego żyć, przyjmie od niej 1ać młodego człowieka. Przez całe życie wierzyłem tylko w pie-
- Tak jest. Teraz muszę za wszelką 

1 
pożyczkę i w ten sposób ich stosunki się I W ten sposób uptynęlo osiem mie- niądze. A dzięki tobie dowiedziatem się 

cenę skompromitować tego młodzie- zaC:icśnią. Joanna oczywiście tego mu nie sięcy. 1 że istnieje również prawdziwa miłość.' 
niaszka. Sądzę, że pan potrafi to wy- ;wybaczy. W ten spcsób raz na zawsze Joanna, przebywając_ w dalszym cią i Mollinowie stali się jedynymi spadko 
konać. pozbędę się kłopotu. go weWtoszech przypadkowo dowiedzia biercami ilbrzymiego majątku. 
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